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Krwawe zajścia w Jaworznie.
TRZYDNIOW Y STRAJK ROBOTNIKÓW —  4 1RUPY, 7 RANNYCH-

T rzeb a  jeszcze  w rócić  d o  znam iennego 
artykuł a „G azety  P o lsk ie j" , o  którym  
w czora j pisaliśm y...

N iew ątpliw ie pairiiętają czyteln icy —  
xv iak ; sp osób  zdobyw ała  sanacja podczas 
ostatnich  w y b orów  sym patję s fer u m iar­
kow anych , k atolick ich , m ieszczańsk ich  i t. 
p., t. zn. tych, k tóre  p op rzed n io  g losow ały  
n a  listy  Ch. D., Stronnictw a N arodow ego, 
Piasta i  t. p.... W m aw ian o tv n ie, że 
„w a lk a  o  p rzyszłość P o lsk i"  rozegra  się 
w yłączn ie  m iedzy  lew icą  z jedn ej, a BB. 
z  d ru gie j strony; ch odzi bow iem  rzek om o
0  dw a p rzeciw ne sob ie  św iatopoglądy. 
W  tych w arunkach  —  dow odzon o —  n ie ­
m a żadn ego sensu  g łosow an ie  na listy 
Ch. D. lub  Stronn. N arodow ego, k tóre 
zresztą już p raw ie  n ie  istnieją, a każdy 
g ło s  oddany na te listy będzie  stracony.

l a k  agitow ał za BB. „C za s" i inne o r ­
gany rządow e. D oszło  naw et d o  tego, że 
p rzyw ód cy  konserwatystów! sanacyjnych  
urządzali p o  dw orach  w ie jsk ich  (w  M ogi­
lanach i w  B alicach) zebran ia  specja ln ie  
d la  księży  i na tych zebran iach  u dow ad ­
n ia li, iż BB. dzisia j p e łn i ro lę  „sk oń czo ­
n y ch " już p a r t jj  p raw icow ych  lu b  środ ­
k ow ych , iż p od e jm u je  „w a lk ę  na śm ierć
1 ży c ie "  z lew icą , 3 że w t° j w alce „k a to ­
lick ie  i u m iark ow an e" żyw ioły  r.ie. m ają 
n ic in n ego d o  roboty , jak w sżystkiem i si 
lam  i p on rzeć  BB

P o d o b n ic^ n a w ra ca n o "  m ieszczan, k u p ­
có w  i ręk od z ie ln ik ów . P rzy  p om ocy  p ra ­
sy, u lotek , m ów  kandydack ich  w b ija n o  
w g łow y  tych ludzi, że się BB. gotu je do 
d ecyd u ją ce j rozgryw k i z socjahzm em .

Ż e  ta agitacja n ie  poszła na m arne, 
d ow iód ł w ynik w yb orów  w  K rakow ie , 
gdzie  ca le  dom y zakonne, ca le  stow arzy­
szenia kato lick ie  g losow a ły  na listę n r  1, 
w idząc xv tym ob oz ie  jedyn a i ile, która  
ch ce  i m oże przeciwstawne się lew icy . D o ­
w odzą także w yb ory  w  innych okręgach . 
D oszło  naw et d o  tego. że p ew ien  ksiądz 
w yw od zi! w  „C za s ie " z zapałem , iż go od  
g losow an ia  na listę n r  1 m e  od w ied z ie  
n aw et n azw isko os ła w ion ego  w roga  K o ­
ścio ła , p . IGem ensiewucza, a lbow iem  —  
p isa ł —  p. K lem en siew icz  dzisia j jest już 
„ in n y " , sk o ro  g o  n a  liście  „k a to lick ie j"  
i „u m ia rk ow a n e j"  BB. pom ieszczono... B y­
ły  jeszcze i gorsze  rzeczy , i gorsze  p rzy ­
k ład y  zam ieszania p o ję ć ; w olim y  jedn ak  
o  n ich  zam ilczeć, żeby  n ie  rozd zierać ran  
jeszcze  bolesn ych .

N iechże teraz ci w szyscy  „k a to licy '1*, 
ci w szyscy  „ u m i a r k o w a n i c i  w szyscy 
m ieszczanie', c i w szyscy  zachow aw cy wmy-< 
ślą się  w  ostatnie w ystąp ien ie  „G azety  
F o lsk ie j" . N iech się  zastanow ią nad  tym 
faktem , że cen tra lny organ  sanacji p r o ­
pon u je  P P S -e j braterstw o bron i „d o  w al­
k i"  (dosłow n ie* „d o  w a lk i" )  z k a łoh ck ie - 
m i i um iarkow anem i ugrupow aniam i spo- 
łecznom i. A  n iew ątp liw ie  przyjdą d o  p rze ­
konania, którem u  d o p ie ro  n ied aw n o da­
liśm y w yraz, że ob ó z  BB., n ie  pozbaw ion y  
zresztą ludzi uczciw ych  i rozum nych , jpst 
w  n iew o li „p o k o le n ia  rok u  1905“ , —  jest 
opan ow an y p rzez  szczupłe k o ło  by łych  
k on sp ira torów  i rew olu cjon istów , u km - 
rych  na dn ie  duszy m im o w szystk ich  p rze ­
m ian i m im o w szystk ich  p o zo ró w  pozosta ­
ła m iłość d o  socjaPzm u i socja listyczne 
p ojm ow an ie  zagadnień  państwowa :h.

'W ystąpienie „G azety  P o ls k ie j"  dem a­
sku je  ten  stan rzeczy  w BB. B o  trudno 
przypuścić, *by o ferta  złożona p rzez  nią 
P P S -e j była  wymazem op in ji tych  u m iar­
kow an ych  polityczn ie  m ieszczan, tych za­
chow aw czych  ziem ian, k tórzy  stanow ią 
głów cie op a rc ie  d la  BB. O feita  zroo ion a  
została p rzez  organ  p. M iedzińsk iego 
i p rzez  to k o lo  ludzi, których  op in ję  za­
stępu je. A  sk o ro  została zrob ion ą  przez  
to k o lę  b ez  pytania s ię  .o  zdanie reszty, 
to w n iosek  stąd jasny, że ta „re sz ta "  o d ­
gryw a w  BB. ro lę  pop i chadla, narzędzia , 
k ieszen i n a  czas w y b orów , a le n ie  zdobyła  
sob ie  rów n ou praw n ien ia . M oże n ie  być 
żad n ego  prak tyczn ego rezultatu z oferty 
„G azety  P o ls k ie j" ; b o  zresztą trudno 
uw ierzyć, by  s ię  P PS. p o  tylu różm cli 
„k o z io łk a ch "  politycznych  odw ażyła mag- 
n ąć jeszcze  jeden. A le  pozostan ie faktem , 
że, k ied y  d ecyd u ją ce  sfery  w  BB. zaczęły  
dopuszczać m yśl jak iegoś przym ierza  p o ­
lityczn ego i odczuw ać p otrzeb ę  oparcia  
się na jakim ś e lem en cie  spolecznwm , 
zw róciły  sw oją  uw agę n ie  na praw icę , n ie  
na centrum , a le na lew icę . Jeśli to by io  
p rzyp ad k ow e w y k o le jen ie  się, coś w r o ­
dzaju  „w ygadan ia  s ię " , to n ic  w łaśn ie , jak 
takie m im ow oln e akty n ie  odsłan ia ją  g łę ­
b i du szy ; w yięte. są z p od  serca , z  naj­
g łębszych  ta jn ików  m yśli i uczuć

P. M iedziński p isząc w  „G a zecie  P o l- 
s k .e j"  o  m ożliw ościach  porozu m ien ia  sa­
n acji z PPS., u b o lew a ł nad tern, że p rzez  
je j p rogram  i p rzez  je j sztandar przew ija  
się „w stążeczką  dem agogji i fra zesu ", co

Jaworzno. (Tel. wł.). Od 18 bm. trwa w Zagłe 
Mu dąbrowskiem i krakowskiem strajk robot* 
ników na tle zatargu o płacę i pracę. Strajk 
objął m. in. i Jaworznickie Kopalnie Komunal­
ne Węgla. Na drugi dzień strajku wieczorem.

utrudnia zgodę. Sanacja n ie  m a sztanda­
ru  i n ie  m a program u, w ięc  n ie  p rzez  
sztandar, ale za to p rzez  g łow y je j k ie ro ­
w ników  przew ija  się czerw on a  wstążka 
socjalizm u. W  nim  św iadom ie, czy p o d ­
św iadom ie tkwią...

I wrstażeczka dem agogji. B o jakże n ie  
nazw ać dem agogą tak iego  postępow ania , 
że się w  czasie  w yb orów  g łos i w alkę z so ­
cjalizm em , a w  parę m iesięcy  p o  w y b o ­
rach  dąży się d o  p orozu m ien ia  z nim  
w  im ię w alk i z resztą  społeczeństw a.

W. Z.
i

tej. we wtorek zwołano konferencję przedsta* 
wicieli strajkujących wraz z delegatami .praco­
dawców. Wynik konferencyj przedstawia! się 
dodatnio i zapowiadał się koniec strajku. Je­
dnakowoż w trakcie odl ywania obrad — trwa­
ły  one od godz. 6 wiecz. —  pod biurem zgro­
madziły się tłumy bezrobotnych, przyczem w i­
dziano nawet bezrobotnych z Sosnowca. Tłum 
odszedłszy z pod gmarhu obrad skierował się 
na kopalnie w celu niszczenia ich urządzeń. 
Wystąpiła wtedy policja i nastąpiło starcie, 
w  wyniku którego policjanci oddali salwę, za­
bijając 4 osoby i raniąc 7 osób. Stało się to we 
wtorek o godz. 8 wiecz.

We środę strajk w  kopalniach jaworznic­
kich się utrzymał. Ponieważ delegaci strajku­
jących zgodzili się na arbhraż ministerstwa 
pracy —  robdtnicy mają wrócić we czwartek 
rano do pracy. W  związlm z zajściami władze 
wydały szereg zarządzeń mających na celu za­
pobieżenie dalszym, ewentualnym zajściom

Cfaę dalszy no sir. T-mej
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»•i  c i c o i  M m  l i n i i  ?
Sanacja cięży ku lewicy,

A rtyk u ł „G azety  P o lsk ie j" , o  którym  
■wczoraj p isaliśm y, jest p rzedm iotem  zain­
teresow ania  w prasie . „K u r je r  P ozn ań sk i" 
konstatu je, że

„orga.n p. Miedzińskicgo wzywa „Ceniro- 
lew ^ n a  pomoc, twierdząc! żo oboz rządo­
w y reprezentuje taką, sama demokracje, jak 
„Centrolew", tylko demokracją nowocze­
sną., gdy „demokracja" lewdcy należy do 
„gasnącego świata". Co znaczy ..to rozróż­
nienie —  nie wiemy, w każdym razie „sa­
nacja"1, która wyszła z lewicy, ku niej znów 
instynktownie ciąży, szukając sojuszników 
w walce z obozem narodowym. Tcm lepiej. 
Położenie zyska jeszcze więcej na jakości .

„N iebezpieczny zakręt" życia 
państw owego.

„G azeta  W a rsza w sk a " w id z i w  wystą­
p ien iu  „G a zet}' P o ls k ie j"  zasadniczą zm ia ­
nę pog lądów .

„Ta nowa —  pisze —  postawa sanacji 
w stosunku do sił politycznych kraju, w y­
nika z tych trudności państwowych, w  jakich 
znajdujemy się po pięciu latach jałowych 
rządów i  beznadziejnie płytkich koncepcyj 
obozu majowego. Znajdujemy się w raszern 
życiu państwowem na’ niebezpiecznym za­
kręcie i jeśli nie zdołamy znaleźć w spo­
łeczeństwie jasnej świadomości położenia 
i niezbędnych sił do jego opanowania, 
przyjść mogą następstwa groźne i nieocze­
kiwane. „Sanacja" znakomicie prostuje im 
ścieżki i przygotowuje dla nich teren. Cięż­
ki kryzys ekonomiczny i bezradność wobec 
trudności gospodarczych, niwelowanie i ni­
szczenie samodzielnych sił społecznych, 
wiara jedynie w  siłę fizyczną, wytwarza 
w kraju ciężki stan depresji, który,- przv 
sprzyjających okolicznościach, może za­
mienić się w stan niebezpiecznego wrze- 

' nia".

„Spraw ność" rzędów  pom ajow ych 
w praktyce.

„R o b o tn ik "  przypom in a, żo w  jednym  
iśe sw oich  w yw iad ów  p . P iłsu d sk i chw alił 
„sp ra w n o ść"  rząd ów  pom ajow ych . T ym ­
czasem , jakże to  jest w  rzeczyw istości? .,. 
W  sp raw ie  ob n iżk i p en sy j u rzędn iczych  
rzad

„pierwotnie uchwalił obniżkę 15 proc. dla 
wszystkich funkcjonarjuszow państwowych, 
później Minister Spraw Wojskowych cofnął 
obniżkę w  wojsku, obecnie zaś chodzi- po­
głoska, źe to cofnięcie ma obowiązywać 
tylko do 1 iipca. b. r., albo też, że pobory 
Wojskowych mają być obcięte o 8— 10 pro- 
pf nt... A  więc rząd popiera pewną uchwa­
łę następnie jeden z członków rządu tę

Niewolnictwo w Rosji.

rchwałę zmienia, a potem członkowie rzą­
du przez szereg dni naradzają się nad tein, 
czy i w jakiej formie przypieczętować krok 
Mmistra Spraw W ojskowych. Jeżeli się 
weźmie pod uwagę, że uchwała rządu za­
padła 10 kwietnia, a dzisiaj mamy już 20 
maja, że wojskowym należało zwrócić Od- 
łipżone już obniżki —  to każdy nieuprze 
dzony człowiek będzie miai zupełnie inny 
pogląd na sprawność prac rządu, niż marsz. 
Piłsudski".

W s zys c y  (?) zgadzają się na ograniczenie 
spoczynku niedzielnego.

„N asz P rzeg lą d " (żyd ow sk i) p isze, że 
V, spraw ie n ow e li o  ^złagodzen iu  o d p o ­
czynku  n ied z ie ln eg o "

„zachodzi różnica zdań pomiędzy minister­
stwem handlu a ministerstwem pracy —  
w tym sensie, że pierwsze chce przyznać 
ludności ulgę, a drugió (protestuje". 
N astępnie stara s io  „N asz P rzeg lą d " 

o k reś lić  stan ow isk o, jak ie  przypuszcza l­
n ie zajm ą poszczegó ln e  od łam y lu dn ości 
w te j spraw ie

.Reforma ta, —  pisze —- byłaby przez 
r dą ludność żydowską przyjęta z wiol- 
kicm uznaniem".

„Rzecz znamienna, że w tej sprawie 
niema właściwie szerszego sprzeciwu ze 
strony mieszczaństwa polskiego. Piszący 
t e słowa był ajiegdjffl za czasów wszech- 
władztwa polskiego Obozu Narodowego 
7. delegacją u b. marszałka W ojciecha 
Trąmpczyńskiego. Marszalek oświadczył, 
żo njetylko nie :na nic przeciw fcmu; lecz 
uwaiża za, zupełnie słuszne, by prżez kilka 
godzin w, olno było w niedzielę handlować, 
h /leby  nie podczas- nabożeństwa i wyręby 
to sijî  odnosiło do wszystkich, nic zaś tyl­
ko do żydów'.

Co się tyczy lewicy, to wlościańslwo 
jest wprost zainteresowaną w możliwości 
kupowania w niedzielę, gdy chłop przyjeż­
dża d<> miasta. Socjaliści zaś nie mogą, żą­
dać od pracownik?, żydowskiego, by odpo­
czywał dwa razy w tygodniu, więc mogli­
by tylko wymagać, by nie był naruszony

„Journal do GttUgifs" podaje w numerze 
z dnia 13 maja 'wstrząsający opis niewolnictwa 
w Rosji, jaikio istnieje pod płaszczykiem tobół 
przymusowych. Do refhót tych zmuszono o! 
brzyimią ilość osób. ,.Messa,ger Sccialiste” , or- 
igati sekcji rosyjskiej JT. .MiądzynareJów ki 
twierdził, żc w latach 192^i 1980 G . P. U, are­
sztowała 2 tr ii jony osób, a z tego więcej niż 
t milion nnżyf.0 <h> robót przymusowych,’ Jeden 
| bylyidh agentów G. P. U., 'który popadł w ni-: 
lasffa  Pbliezat, żo w  dniu 1 maja 1980 r. ro­
boty przymusowe wykonywało 662.080 osób, 
w tom 570.000 dorosłych mężczyzn, 71.000 
kobiet i Ib’ ,000 nieletniej młodzieży. To cyfry 
nie obejmują jednak Sybcrji, .gdzie oczy wiście 
jast również, mnóstwo skazanych na, przy mu, 
sowe roboty.

Wśród tych nieszczęśliwych niewolników 
bardzo poważny procent ■ stanow -ią/obainjcy i 
chłopi, którzy nic chcieli likwidować swych 
gospodarstw’ na rzecz ..kollektywó}#’ . W ystar­
czy krytycznie wyrazić się o stosunkach panu­
jących w  Sowietach, IjW nyć posądzonym oj 
..kaatnewiolucję" i skazanym na, styaszne robo­
ty, z których, niewielu powraca. Niewolnicy-'pi 
pracują, jak twierdzi ..Journal de GeneceT 
w gorszych warunkach niż niewolnicy staro­
żytni.

. Najgorszym" jest los ty. lt skazaus^^ któ­
rzy zostali wysiani, do północnej Rosji, gdzie 
rząd sowiecki buduje drogi, mające ułatwić 
dostęp do morza Białego. Jak widtać z tuniesz- 
ozuncj w .Journal dc Gereve'’ mapki, najwię­
cej obozów skazańców znajduje się przy Ikiji 
łączącej jezioro Onega z Murmańskiem na pół­
wyspie Kola. Skazańcy pracują, także przy dro 
gach łączących WoftJgdę i Wiatkę z Arehan- 
gicłskicm. Ci szczęśliwi, którym się zbiec, 
z-.-tjtóh obozów' udało, .i przedostać sic do 
[.aństw?. bałtyckich lub Polski, opowiadają "stra­
szne szczegóły martyrologji setek tysięcy no­
wo cz esn yeli niewol(lików.

Skazańcy pracują w  bezludnych okolicach, 
pokrytych śniegiem przez znaczną część roku. 
Mróz dochodzi tam nieraz do 50 siopni. A .nie­
szczęśliwi niewolnicy mieszkają w  źle skleco­
nych barakadh, . które nie mogą ich chronić 
przed zimnem. To też mrą tysiącami ywlasz- 
cza, iże cierpią również dotkliwy, głód. a, sto­

sunki sanitarne są poniżej wszelkiej krytyki. 
Niema tu oczywiście mowy o 8-godzmnym 
dniu pracy. Niewolnicy pracują w dzień lub 
w' nocy tak diuigo, jak długo im siły pozwa­
lają.

Część Skazańców pracuje w lasach', budu­
jąc drogi leśne i ścinając drzewa, które następ­
nie wywożone są do Lu/ropy i sprzedawane po 
śmiesznie niskich cenach. Nic dziwnego, bo 
rząd sowiecki ma, najtańsze siły robocze.

Każdy metr drogi w fyoh puszczach jc -t  
zroszony kami i krwią. Nieszczęśliwych robot­
ników dziesiątkują choroby, w pierwszym rzę­
dzie febra i tyfus, nie mówiąc już o chorobach 
wenerycznych.

Władze sowieckie są wobec skazańców bez­
litosne. Gdy pewien Anglik, który zwiedzał ta­
ki obóz niew olników, zapytał lekarza sowiec­
kiego, dlaczego nie polepszy ich losu, ten od 
powiedział, że to niemożliwe, ponieważ nie są 
komunistami.

Inny Europejczyk, który zwiedza] obozy 
w pobliżu morzą Białego, oblicza jier.ćkę ofiar 
na sto tysięcy. Zginęli oni z głodu- lub wycień­
czeni chorobami lub wreszcie cd kul strażni­
ków-. Rozsfcrzcliwuje się za każdy krok. który 
może być uważany za chęć ucieczki, a także-, 
za niespełnienie nakazanej pracjp,. która często 
przekracza, siły tych nowoczesnych -niew Mkli­
ków.

Czek-'ści nie wzruszają siętem i tragwijaim. 
Patrzą na nie spokojnie, .bo to jrzoćteż glłią 
„kontrrewolucjoniści, wrogowie władzy sowiec­
kiej".

..Jowraał de Gencue'’ podkreśla, że z Swoi 
ców tej .pracy korzystają, kupując, towary so­
wieckie., różme państwa c-uropejskic, które już 
dawno ogłosiły zniesienie niewolnictwu. A 
■pakt Ligi Narodów zawiera nawet, postanowie­
nia zobowiązujące członków do przestrzegania 
dobrych warunków pracy ."dla roboto ka, kobie­
ty i dziecka na wlasnem terytorjum, o-raz 
w tych wszystkich krajach, z którend dane 
państwo utrzymuje stosunki przemysłowo- 
handlowe.

Europa woli jednak kupować ranie lor arr 
rosyjskie i dopom agaćjjcj do rozbudowy prze­
mysłu. O jutro się uic troszczy.

wioną na zasadzie porównania sam budżeto­
wych, zmusza nieoazownie Państwo do stwo­
rzenia jednolitej gmiry polskiej.

Projekty reformy utroiu gu m  ego idą wiec 
w kierunku utrzymania w  osiedlach, tworzą­
cych obecnie osobno gminy jednowioskowe, 
t,. z w gromad z sołtysami i radam. gromad z- 
kiemi na czele, wyposażonych w  obowiązek 
reguł owamia spraw orostych, wynikających 
ze stosunków sąsiedzkich i opartych na fakcie 
bezpośredniego współżycia na tym samym tece- 
nie, a nadto zobowiązanych do zarządu mą. 
ją.tkiem gromadzkim it . zw. obecnio dob ’eim 
gminni em. Ta,kio rozwiązanie problemu pozwał 
następie reaktywować wybieralność członków 
rad powiatowych w  drodzo wyborów pośred­
nich przez przyszłe rady gminne.

Cr

im a sa fi. i
w Zakopanem, ul. Szkolna 10

wolny od kurzu, oświetlony elektryczni*, 
zaopatrzony w wodociąg,

O(wart) M z it  w limu i » fiupn.
Mieszkanie z całem utrzymaniem 

o d  8 zł. 50  gr., do 12 zł. dzleaolo.

= =  Zgłoszenia przed sezonem przyjmuje —
K s . G a d o w s k i  w  B o c h n i.

m m

Sprawozdanie Polski w sprawie zajść na Śląsku
b id z ie  odłożone do w rze śn ia ?

Z końcem ub. tygodnia rząd polski złożył j odłożenie- sprawy- do września umożliwi Pols.ee 
w Sekreiar,jacic Jagi.’. Narodów sprawozdanie uzupełnienie sprawozdania wyrokami, które 
z zarządzeń powziętych celem wyświetlenia jeszcze w najbliższych .t.ygodńiach zapadną, 
zajść wyborczych „a Śląsku podczas ostatnich Następnie jest rzeczą prawdopodobną, że przy
wyborów, Sekretarjat ma obowiązek przesiać 
to spran ozdanie członkom Rady. Jak słychać?,I 
rząd niemiecki zamierza zaprotestować prze­
ciwko tonuj, żc sprawozdanie otrzymuje do­
piero podczas sesji Rady Ligi i chce zażądać, 
by zbadanie sprawozdania odłożyć do wrześ­
nia, a to ze względu na jego obszemość. Obej­
muje ono mianowicie 00 stron pisma maszy­
nowego. Niemcy twierdzą, że rząd pólśfti 
umyślnie przedłożył sprawozdanie tak późno, 
aby uniemożliwić członkom Rady dokładne 
zbadanie go. Nas z tom zdaniem, powodu moż- 
naby szukać gdzieindziej. Sprawozdanie wyli- 
( za wyroki, wydane na sprawców gwałtów, 
a te procesy jeszcze się toczą. Jeżeli więc 
rząd polski chciał przedstawić Radzie Ligi 
jak najwięcej spraw już osądzonych, to nie 
mógł" składać sprawozdania ani w marcu, ani 
w kwietniu.

Tnna rzeczy czy cwemualne odłożenie spra- 
w y do Września —  a Niemcy mogą to uzy­
skać —  będzie korzystnem. Któreś pismo nie­
mieckie pociesza się, żo obecnie sprawy ślą­
skie przeszłyby niemal niezauważone, bo Ge­
newa mówi tylko o „Zolbercin ic". W o wrześ­
niu sprawa ta —  ewentualnie wraz z „pacyfi­
kacją" —  może być glów m m  punktem po­
rządku dziennego i może -zainteresować całą 
prasę europejską. 7, drugiej strony owentualne

Słowem, przeszkód tlo zrealizowania lilgi 
odpoczynkowej niema, potrzebna jest tyl 
ko dobra wola, co do której chcemy wie­
rzyć, że się znajdzie".
Zanosi sio  w ię c  n a  to, żc  w n ied zie le  

Będą sk lep y  ■ otw arte, a sp oczyn ek  n ie ­
dzielny , o  tóry w a lczy ło  sio, stan ic się 
kom edją'.,

AY zw iązku  z w ystąpien iem  „N aszego 
P rzeg lą d u " ch cem y zapytać szersze  sfery , 
czy istotn ie —  jak p isze  organ  żyd ow ­
ski —  uważa ja  „z łagodzen ie  spoczynku  
n ied zie ln ego  1 za rzecz  pożyteczn ą? Pyta­
n ie  to k ieru jem y  pod  adresem  dw óch  g łó ­
w nie czyn n ik ów : katolick ich  i m ieszczań­
sk ich . P ierw sze  żyw ioły  in teresu je  ta 
spran i ze w zględów  ren gijn o-du ch ow ych . 
D rugie  —  ze w zg lęd ów  gospodarczych ... 
Czy jest praw dą, że  i jednym  i drugim

najmniej na ton okres t. zw. powstańcy wstrzy 
maliby się od wszelkich wybryków i że wo- 
gólo ton obozu sanacyjnego byłby jószcze 
prz.cz kilka miesięcy spokojniejszy.

Co do samego sprawozdania, to znamy je 
tylko z niedokładnych streszczeń. Stwierdza, 
ono, że na, 255 wypadków wyliczonych w skar 
dze Arolkstmndu, prokurator w ytoczył śledz­
two w 121 wypadkach. W 101 wypadkach 
poszkodowani n ie ‘ wnieśli skargi, choć ich do 
togo wzywał .prokurator. W croki skazujące 
zapadły w  52 wypadkach Oskarżeni otrzymali 
grzywny do wysokości 10 tys. złotych, lub 
więzienie do (3 miesięcy. Odszkodowanie w yj 
płacono poszkodowanym w 12t wypadkach.

Prasa berlińska przebąkuje już, że Niemcy 
nie będą mogły przyjąć tego sprawozdania. 
Jej zdaniem, kary były „śmiesznie niskie", 
a w  wmlu wypadkach oskarżonych uwolniono 
z braku dowodów. Dalej wskazują Niemcy na 
to, że władze polskie nie zerwały stosunków 
ze Zw Powstańców Śląskich. „Germania" po­
woływała się na to, że ,v dniu 2 maja w uro­
czystościach z okazji rocznicy trzeciego pow­
stania, na które przybył także p. Prezydent, 
Mościcki, wybitny udział przypadł Związkowi 
Powstańców Śląskich.

Zda.jo się, źe urządzenie tej manifestacji 
tak, jak się ona, odbyła, z równoczesnem po­
minięciem prawdziwrćh zdobywców Śląska 
z Korfantym na czele, mc było pomysłem 
szczęśliwym.

Społeczne oblicze Hiezpanp 
w cyfrach.

odpoczynek pracownika chrześcijańskiego. 1 p ro jek low a n a  um ycia  jest o b o ję tn ą 5 °

Wicemin, Korsak o ustrniu wsi.
AT ub, poniedziałek przybył do Krakowa 

wicemin. Korsak i wygłosił w sali rady im-ic.j. 
skiej referat ,p. t. „Zagadnienie ustroju gminy 
wiejskiej". P. K arsak w- obszernym referacie 
omówił zagadnienia, związano z przekształce­
niem nst-r,tvju gm'nnego, celom stworzenia gmi­
ny zbiorowej i stwierdził, żc instytucja t. zw, 
gminy r.bionowej jc&t instytucją polskiego a 
mo obcego pochodzenia. Ustrój gminy jedno- 
wiokkiowej zastał po.-zezególmm dzielnicom 
Polski narzucony przez zaborców, zaś ogrom 
coraz bardziej rosnących zadań ciążących na 
samorządzie gminnym w związku z sytuacją 
%i ans ową jednostek komunalnych, ' -przede ta-

Jęzj k hiszpański ped względem rozpo­
wszechnienia zajmuje trzecie miejsce wśród 
jeżyków europejskich. Pierwszo ' zajmuje język 
alTgiejski, którym włada 188 miijony ludzi, 
drugie niemiecki (91 miljonów), a trzecie-hisz- 
paikki, którym posługuje się jako językiem 
macierzystym 80 miljonów ludzi na świecie. 
Sam - ludność Iliszpanji wj nosiła według spi­
su z r. 1920 21.3 miljona, reszta mówiących 
po hk/.pańsku przypada na kraje. Ameryki 
środkowej i Południowej, gdzie przez 200 lat 
istniało’ olbrzymie hiszpańskie państwo k-olon- 
jaine. Dzisiaj posiada' Iliszpanja następująco 
kolonje; w Afryce: 1) Marokao, zajmujące 
obszar 28.000 km. kw. i lieżące 830.OOO. lud­
ności, 2) Zachodnią Saharę, o obszarze 285.000 
km. kw. i 50.000 ludności, 3) Gwineę hiszpań­
ską o obezarzc 27.000 km. kw. i 118-000 lud- 

-nośei, oraz 4) W yspy Kanaryjskie o powierz­
chni 7.000 km. kw. i 458.000 ludności. Raz.em 
więc liczą dzisiejsze kolonje hiszpańskie 1.5 
miłjona "mieszkańców i obejmuj,. itezar 
8G7.Ó0Ó' km! kw. śama Iliszpanja liczy, jak  
wspomnieliśmy, .'21.3 ’ miljona mieszkańców 
i obejmuje obszar 50.5.000 km. kw. AViększość 
kolornj his-zpańskich stanowią piaski pustynnej 
Sahary, nad którenii władza hiszpańska roz­
ciąga się tylko formalnie i dokąd chronią się 
buntujące eię przeciwko Iliszpanji szczepy 

arabskie Ritlenów.
Hiszpaują jest krajem rolniczym, 56,2% 

ludności pracuje w rolnictwie, a tylko 14,6% 
w przemyśle i w górnictwie (przeważnie w gór­
nictwie). W  handlu 5 transporc-ic pracuje.5,4% 
ludności, 4,3% przypada na wolno zaw ody i 
urzędy pańtdmowe, około 20% ludnośoi nic ma 
określonego ściśle zawodu

AAobec. tego, żę rolnictwo stoi na niskim 
poziomie, a jedna piąta, (ześć ludności nie ma 
ustalonego zawodu, rozwinęło się wycboaźtwo 
sezonowe, zwłaszcza poprzez OCcan do A mery 
ki BoluiTnlowcj, gdzie wielkie fermy zbożowo 
i rolno absorbowały wielką ilość rąk robo­
czych. Emigracja ta- zaczęła, się około roku 
1S90 i w  latach przedwojennych dochodziła 
do y4 miljona osób rocznio. P o wojuie sw obo­
da emigracji bardzo zmalała, mechanizacja 
rolnictwa południowo-amerykańskiego, pozba. 
wionego przez kilka lat, możności posługiwa­
nia fię sezonowym europejskim robotnikiem, 
poczyniła, znaczne postępy, co razem odbiło 6ię 
silnio na liczbio emigrantów, która nowaznm 
zmalała, powiększając trudności społeczno-
gospodarczo kraju.

Słaby rozwój kraju widoczny jest również 
w słabym rozwoju wielkich' miast. W  r. 1920 
(spis _ludności) liczyły tylko dwa miasta po- 
w y ic , 709.000 ludności, mianowicie Madryt
(729.000) i Barctlona (705.000), a dwa miasta
powyżej 200.000, mianowicie Wałe.ne.ja
(217.000) i Sewilla (206.000). W edług danych 
z r. 1930 liczył Madryt 800.000, Barcelona 
753.000, Walencja 265.000. a Sewilla 214.000 
mieszkańców. Ogółem mieszkało w tvch 4 
głównych miastach zaledwie 1,5 miljom. osób, 
a w ięc około 7% ludności. Urbanizacji, zatem, 
pomimo bogatej historji kraju, poczyniła bar 
dzo małe postępy.

Celem uregulowania nakładu 
prosimy o najrychlejsze uregu 
trwanie prenumeraty*



Nr 135, „'GŁOS NARODU* z dnia 31 -go maja 1931. Str. 8.

3 l a  z ie m ia c h  d R z & ltd

Obchód 40-lecia „Rerum  N ovarum “ 
w  W ilnie.

W  uh. niedzielę staraniem Centrali Chrzęść. 
Związków zawód, odbył się iw Wilnie uroczy­
sty obchód 40-lecia encykliki „Renum Nova- 
rum‘ ‘ . Uroczystość rozpoczęła się nabożeń­
stwem w  Bazylice, poczom w  Sali Mi ej siki ej od­
była się Aikademja w obecności duchowień­
stwa z  ks. biskupem Michalkiewiczem na czele. 
Referat na temat: ..Ei .eyklifca Rerum Novaiwn 
a ikwest.ja bezrobocia* wygłosił dyr. K. Niżyń­
ski, a drugi pod tyt,: „Encyklika Roram No- 
vairuni podstawą, ruchu chrześcijańsko-społecz- 
mego", mecenas M. Engiel. Przedstawiciel „Od­
rodzenia11 podkreślił w swym odczycie potrze­
bę organizacji chrześcijańskiej społeczeństwa. 
Akademję zak ń oz cno hymnem ..Jeszcze Pol­
ska nie zginęła’ '.

Zjazd m łodzieży katolickiej w  Radomiu
,W dniach 10, 13 i 14 maja rb. odbyły się 

w Radomiu doroczne zjazdy Stowarzyszeń 
Młodzieży Polskiej męskiej i żeńskiej. Zjazdy 
zaszczycił swą. obecnością Ks. Biskup Sufra- 
gan Pawef Kubicki z Sandomierza. W  zjeździć 
męskim wzięło udzi ł 330 delegatów, w zjeź- 
dzie żeńskim 650 delegatek. Uroczyste nabo­
żeństwa w  dn. 10 i 14 bm. oraz podniosłe ka­
zania wygłosił Ks. biskup Kubicki.

Ze sprawozdań okazało się, że liczba sto­
warzyszeń wzrosła o 17 i Związek liczy obec­
nie 283 stowarzyszenia z ogólną liczbą człon­
ków 5.654. Działalność S. M. P. w dziedzinie 
pracy religijnej, oświatowej, rolniczej przed­
stawia się nader zadowalająco. W  przygoto­
waniu rolniczem np. brało udział 860 osób 
w 124 zespołach. W e wszystkich prawie powia­
tach młodzież z S. M. P. zajęła w  konkursach 
rolniczych przodujące stanowisko, wynikiem 
czego jest największa liczba zdobytych nagród 
w ilości 82 o wartości 6.575—  zł.; ponadto 
S. M. P. zdobyły 1-szą nagrodę wojewódzką 
i 4 powiatowe.

Na zakończenie zjazdów uchwalono szereg 
„•ezolucyj. któro staną się bodźcem do dalszej 
wytężonej pracy. (KAP).

W ielkie sanstorjum  akademickie 
w Zakopanem.

Budowa wielkiego sanatorjum akademic­
kiego -w Zakopanem postępuje naprzód w bar; 
dzo szybkiem tempie i już w jesieni r. b. za­
kład oddany będzie do użytku. W  chwili obec­
nej budynek sanatorjum jest już gotów  w sta­
nie surowym i przeprowadzane są, roboty insta 
lacyjne. Sanatorjum, obliczone na 120 łóżek, 
zbudowane i urządzone będzie według najbar­
dziej nowoczesnych wymagań higjcniczno- 
łekarskich.

Ogólny koszt budowy sanatorjum wyniesie 
około 2,500.000 zł. Dotychczas z ofiarności pu­
blicznej wpłynęła na ten cel suma 400.000 zł., 
z opodatkowania się młodzieży akademickiej
380.000 zł., z zasiłków rządowych 100.000 zł., 
oraz z pożyczki Banku Gospodarstwa Krajo­
wego 1,100.000 zł. Pozostałą sumę około
500.000 zł. pokryje się z dalszych ofiar społe­
czeństwa, oraz z c-plat młodzieży akademic­
kiej.

W izyta  lotników francuskich w  Pucku.
Ze Sztokholmu przybyli do Pucka na 

dwóch wodnopłafowcacb lotnicy francuscy 
z admirałem lotnictwa Estoven‘em na czele. 
Gości francuskich powitał komandor Fran­
kowski, komandor Trzaska-Durski oraz fran­
cuski attache morski komandor Cellier. Na­
stępnie podejmował lotników śniadaniem do­
wódca morskiego dywizjonu lotniczego. Trzeci 
ap.-rat z uszkodzonym motorem pozostał 
w Sztokholmie. Lotnicy francuscy przybędą 
■do Gdyni celem zwiedzenia miasta i portu, po- 
©zem odlecą do Kopenhagi.

Duchowny hodurowski skazany 
za bluźnierstw o.

Sąd okręgowy w Lublinie skazał H. R o­
gowskiego, duchownego sekty Hodura na 2 la­
ta. więzienia za 'ohydne bluźnierstwo. (KAP).

U rzędnicy m agistratu w  Będzinie 
oszustam i.

Afera fałszowania zaświadczeń w Będzinie, 
oa  podstawie których szereg osób korzystało 
z zasiłków Funduszu bezobocia, zatacza coraz 
szersze kręgi. Ostatnio a polecenia prokurato­
ra aresztowano dwóch urzędników magistratu 
w Będzinie, delegowanych do Funduszu bezro­
bocia, celem wypłacania zasiłków, a którzy 
świadomie wypłacali zasiłki na podstawie fał­
szywych zaświadczeń. Aresztowano również 

•kilka osób. które nieprawnie, pobierały zasiłki. 
Aresztowani pobrali w ciągu ostatnich sześciu 
miesięcy od 400 do 900 złotych zasiłku.

W YSTAW A KOŚCIELNA W  KALISZU.
Z okazji kongresu Eucharystycznego, który 

odbędzie się w  k. r. w Kaliszu, będzie urządzo­
na w  tern miejcie od 27 czerwca do 4 lipca po­
wszechna wystawa kościelna. Udział w wysta­
wie zgłosiło bardzo dużo firm, które ekspono­
wać będą dzwony, organy, monstrancje, kieli­
chy, ornaty, figury, dewoejonalja i t. d.

Sezon wiosenny w uzdrowiskach.
ZAKOPANE, 21 maja. W  Zakopanem usta­

liła się piękna, słoneczna pogoda. Niewątpli­
wie utrzyma się ona dłużej, aczkolwiek spo­
dziewane są silne i krótkie opady deszczowe. 
Są one pożądane choćby z tego względu, że 
upał daje się odczuwać —  obecnie bowiem 
temperatura w słońcu dochodzi do 35 stopni. 
Śnieg w górach oczywiście znika szybko — 
są jednak jeszcze znaczne partje umożliwiają­
ce narciarstwo. Na Zielone Święta spodzie­
wany jest duży napływ przybyszowy Zainte­
resowanie na pełny sezon bardzo duże —  
ustawicznie napływają zgłoszenia.

ŻEGIESTÓW-ZDRÓJ, 21 maja. Jest pięk­
na, słoneczna pogoda przy łagodnej, stosun­
kowo niezbyt wysokiej przeciętnej temperatu­
rze około 20 stopni. Pragnących wykorzystać 
sezon wiosenny, zainteresuje fakt, że do dnia 
25 czerwca zniżka cen pokojów będzie nadal 
utrzymana, a to od zł. 2.50 do zł. 12.— . 
Utrzymanie w pensjonatach i restauracji Do­
mu Zdrojowego wynosi zł. 7.50 dziennie. —  
W  pierwszym sezonie przybyć można do Że­
giestowa bez uprzedniego zgłoszenia. Na drugi 
sezon wskazane jest zamawiać pokoje wcześ­
niej, z powmdu stałego przepełnienia zakładu 
w tym czasie.

TRUSKAWIEC, 21 maja. Pogoda dopisuje 
w całej pełni. Codziennie zjeżdża do Truskaw- 
ca dość znaczna ilość kuracjuszy. Zaznaczyć 
należy, że kursują już trzy razy tygodniowo 
wagony bezpośrredniej komunikacji z Warsza­
w y i Lwowa, oraz wozy turnusowe ze wszyst­
kich stron Polski. Od kilku dnia ma Truska-

wiec wielkie urozmaicenie w postaci stałych 
koncertów doskonałej orkiestry górniczej z ko­
palni Kazimierz.

KOSÓW, 21 maja. Lecznica Dra Tarnaw 
skiego zapełna sę bardzo szybko, a przyby­
wający kuracjusze natrafiają na wyjątkową 
pogodę i ciepło. W  ostatnich czasach odwie 
dziły lecznicę dwie komisje, a to z wojewódz 
twa stanisławowskiego i z ministerstwa z War­
szawy. Zwiedzono tutejszą salinę celem prze­
konania się, czy nadawać się ona może na 
zdrojowisko, gdy salina ta, jako zbędna, zo 
stanie przez rząd zamknięta. Badania wyka­
zały rezultat pierwszorzędny, gdyż okazało 
się, że salina posiada pierwszorzędne warunki 
na uzdrowisko dla dzieci, podobnie jak znane 
uzdrowisko Leysin w Szwajearji.

LUBIEN WIELKI. 21 maja. Stosownie do 
zapowiedzi odbyło się w Lubieniu Wielkim 
dnia 15 maja. otwarcie sezonu. Otwarcie od 
było się wobecnośei wojewody lwowskiego 
który wraz z naczelnikiem służby zdrowia, 
starostą i gronem urzędników województwa 
i starostwa przeprowadził szczegółową lustra 
cję zdrojowiska. W  Lubieniu papuje piękna 
pogoda i ciepło. Zjazd gości bardzo duży. Ro 
boty około odpowiedniego ujęcia źródła 
„Adolfa* —  są już na ukończeniu i w naj 
bliższych dniach będą mogli kuracjusze z te 
go źródła korzystać. Podkreślić trzeba, że 
zdrój ten (szczawa siarczano - magnezowa) 
wzbudził duże zainteresowanie wśród sfer le 
karskich.

  * -----

A JEDNAK B I E L S K IE  D Y W A N Y  P R Z O D U J Ą

WIOSENNE ŁUPY POŻARÓW.
Na Wileńszczyźnie we wsi granicznej Pa 

piernia Głucha, w rejonie Domaniewo, pożar 
zniszczył 16 domów mieszkalnych i kilkanaście 
zabudowań gospodarczych, wyrządzając, szko­
dy na przeszło 100 tysięcy -złotych.

 o o o -----------

Urzędnicy śląscy protestują przeciw * 
zniżce uposażeń

W ub. niedzielę odbył się w Katowicach 
zjazd delegatów wszystkich kół Zw. Urzędni­
ków Państwowych, Samorządowych i Komu­
nalnych na woj. śląskie. W ostrych słowach 
protestowano przeciw obniżeniu peucyj urzę­
dniczych. W  szczególności zjazd zajął się o- 
st.atniemi wiadomościami na temat opracowy­
wanej pr.agimatylki urzędniczej i podwyższenia 
składek emerytalnych. Najżywszą dyskusję 
wywołało omawianie zagadnień uposażenio­
wych.

W  sprawie tej przejęto następującą uchwa­
łę:

„5TII. Zjazd Delegatów Związku Urzędni­
ków Państwowych, Samorządowych i Komu­
nalnych, obradujący w Katowicach w- dniu 17 
maja 1931 r. stwierdza, że oszczędności tak 
w budżecie Państwa jak ł województwa śląskie 
go nie powinny iść w kierunku zmniejszenia 

chórów pracowników publicznych, gdyż taka 
oszczędność nie prowadzi do zamierzonego ce­
lu i powoduje dalsze pogłębienie kryzysu go­
spodarczego, a ponadto zaiwiera w sobie groź­
bę obniżenia się poziomu moralnego rzesz pra­
cowniczych.

Jeżeli chodzi o urzędników płatnych ze 
Skarbu Śląskiego i przez związki komunalne, 
to zjazd delegatów jest zdania,, że cofnięcie 
15-.procentoweigo dodatku do uposażeń nie ma 
uzasadnienia w obowiązujących przepisach 
prawnych i przeto wzywa zarząd Związku de

Kapłan katolicki —  Japończyk —  
kapslanem trędow atych.

Na miejsce zmarłego kapelana trędowa­
tych w Gotemba zgłosił sie, miody kapłan ja­
poński O. Iwąszita, nawrócony na katolicyzm, 
ody  był jeszcze uczniem w szkole OO. Marja- 
n-ów w  Tokio. NaTazie nie miał on zamiaru po­
święcać się stanowi duchownemu, a pragnął 
osiągnąć karjerę dyplomatyczną. Dopiero 
w  czasie studjów na uniwersytecie w Lowa- 
mjum zmienił zamiar i udał się d-o Rzymu, gdzie 
studjował teologję i otrzymał święcenia. Dal­
szym etapem jego powołania, jest obecne po­
święcenie się służbie u trędowatych. (KAP.).

Antyreligijne ekscesy w  Hiszpanji
sprowokowane przez komunistów rosyjskich 

i niemieckich.

„Koelmsche Yolfcszeitung" twierdzi, że re­
wolucjoniści hiszpańscy utrzymują ścisły kon­
takt z elementami komunistycznemu Wedłu 
informacyj, które wspomniany organ niemiecki 
nazywa pewmemi, w  dniu 10 stycznia b. 
w  Koloeji odbyła się konferencja biura komi­
tetu wykonawczego międzynarodówki komu­
nistycznej. Konferencja- ta zajmowała się 
w sposób szczególniejszy sytuacją w Hiszpanji 
i postarała się o przesłanie do tego kraju 
przeszło miljona pesetów. W  ostatnich tygo 
dniach wielu komunistów rosyjskich i niemi er. 
kich wylądowało w portach1 hiszpańskich i, po­
łączywszy się z miejscowymi zwolennikami 
bolszewizmu. przystąpiło d o , podburzania; ludno 
ści przeciwko kościołom i klasztorom. (KAP.).

Polak I Czech zaprowadzają porządek 
w  Chicago.

Od kilkiu tygodni urzęduje nowy burmistrz, 
Ozeeh Czemak. W  chwili obecnej znajduje się 
on w  Miami, we Florydzie, skąd kieruje walką 
przeciw bandytom chicagowskim. Sytuacja 1 

dalszej akcji celem przywrócenia wspomina- M ^ 0 burmistrza nie są bynajmniej
nego dodatku".

W  dyskusji nad zagadnieniami emeryt-alne- 
mi, zjazd przyszedł do przekonania,, że ostat­
nie podwyższenie składek emerytalnych urzę­
dnikom płatnym ze Skarbu Śląskiego nie ma. 
podstawy prawnej, gdyż pominięto tu kompe­
tencje Sejmu Śląskiego.

Przygotow ania do uroczystości 
ku czci Joanny d’Arc w  Rouen.

W  „Journal Offieiel" rządu francuskiego 
ogłoszona została ustawa o przyznaniu jedne- 

miljona franków miastu Rouen na zorgani­
zowanie obcliódu 500-nej rocznicy śmierci Jo­
anny d ’Arc.

Lista kardynałów,. arcybiskupów i bisku­
pów, którzy wezmą, udział w uroczystościach 
iwl Rouen w  dniach 30 i 31 maja, nie jest jesz­
cze zamknięta. Obok kardynałów w Westmin- 
steru, Mechlina, Paryża i Lille, przybędą kar­
dynał Piffl z Wiednia, kardynał prymas Seredi 
z Budapesztu, wielu arcybiskupów francuskich 
i zagranicznych, oraz kilkudziesięciu biskupów. 
W  sobotę 30 maja, od godz. 12 do 12 i pół bę­
dą dzwoniły wszystkie dzwony w  całej diecezji 
Rouen. (KAP.).

łatwe. Miasto jest silnie zadłużone, a, walka
z bandytyzmem pochłania miljony. Czerniak
do pomocy powołał Polaka, prof. Mieczysława 
Szymczaka, który został mianowany głównym 
dyrektorem finansów miejskich. Jest on profe­
sorem handlowej f politycznej eytki i logiki na.
.,University College of Commarce". Je-t to
pierwszy iw dziejach CMoago wypadek1, by dwa 
najważniejsze stanowiska, zajmowali Słowianie. 
Należy podkreślić, że Czerniak wybór swój za­
wdzięcza w znacznej mierze Polakom, którzy 
oddali na niego przeszło 100 tysięcy głos'w .

 o o o -----------

LW Y PRZELĘKŁY SIĘ KRZYKU KOBIET.
W  miejscowości angielskiej Helston, ucie­

kły cztery lwy w czasie przedstawienia w, cyr­
ku wędrownym. Wśród publiczności zapano­
wała niesłychana panika.. Kobiety krzyczały 
przeraźliwie, a cały tłum rzucił się ku wyjściu. 
Niemniej jednak były przerażone lwy, które zo 
stały krzykiem i zgiełkiem do tego stopnia o- 
głuszone, że jeden pirzyczołgał się z powrotem 
do klatki, drugi umknął do stajni, gdzie go 
zamknięto, trzeci zaś "wskoczył do namiotu. 
TyJlko jeden z uciekinierów wydostał się na 
swobodę, lecz został wkrótce schwytany. Tak 
więc krzyk kobiet uratował miasteatokn pd 
czterech drapieżców. Oczywiście, o ile ta wia­
domość wzięta z angielskiej prasy nie jest kacz 
ką dziennikarską.

K U P U J
0 Y W A N Y
W P R 0 S T
W F A B R Y C E

B I E L S K I ! :  
P R Z E D S I Ę B I O R ­
S T W O  W Y R O B U  
D Y W A N Ó W

O D D Z I A Ł  W  KRAKOW IE PLAC MARJACKI 9.

Naukowe emisje rozgłośni watykańskiej
Papieska Akademja Nauk zamierza zużyt­

kować radjostację watykańską w celu nada­
wania w języku łacińskim referatów i komuni­
katów z zakresu matematyki, fizyki, astro- 
nomji i biologji. Przyczynki do tych audycji 
mogą być nadsyłane przez wszystkich uczo­
nych świata. Będą one wygłaszane przed mi­
krofonem radjostacji watykańskiej po uprzed- 
niem zbadaniu ich treści przez specjalną k o ­
misję Akademji papieskiej.

Kursy przeciw sow ieckie w  Białog rodzie
W  Bialogrodzie odbyło się ostatnio otwar­

cie kursów, zorganizowanych przez jugosło­
wiański oddział Ligi przeciwkomunistycznej. 
Na uroczystości otwarcia szereg mówców wska 
zał na cele i zadanie kursów, oraz na charak­
ter odczytów, które poświęcone będą studjom 
Rosji przedrewolucyjnej, rewolucji z 1917 r. 
i Związkowi sowieckiemu. Jednocześnie pod­
kreślono. że kwestje, tyczące się przyszłego 
tisbroju państwowego w Rosji, na kursach oma 
wianeo nie będą.

N ajw iększy okręt oceaniczny.
.W Anglji ukończono budowę największe­

go parowca oceanicznego na świecie, o  pojem­
ności 42.500 tonn. Olbrzym ten noszący dumną 
nazwę „Empress of Britain" i mający krążyć 
pomiędzy Southhampton a Quebekiem w  Ka­
nadzie, stanowi własność Tow. Kolejowego 
„Canadian Pacific" —  Przestrzeń powyższą 
„Empress of Britain" ma odbywać w czasie re­
kordowym pięciu dni, co jest zupełnie możliwe, 
.ponieważ przy jeździe próbnej wykazał szyb­
kość 25 i pół węzłów. Nowy parowiec ma być 
nietylko największym, ale i najwspanialej urzą 
dzonym ze wszystkich parowców oceanicz­
nych.

DOMY BEZ KUCHEN W  SOWIETACH-
Na zebraniu robotniozem w Moskwie, za­

stępca prezesa komisarzy ludowych, Kujby- 
szew, oświadczył, że poczynając od r. 1932, 
wszystkie kuchnie domowe w miastach Związ­
ku sowieckiego będą skasowane. Ludność bę­
dzie musiała odżywiać się wyłącznie w  jadal­
niach publicznych. Nawet w planach nowych 
domów, które mają być wybudnwane, kuchnie 
zupełnie nie zostały wzięte poa uwagę.

ZA KLEJNOTY CARSKIE HOTEL 
W  BERLINIE.

Komisarz czereawyczajlki uralskiej Jurow- 
sfcij, który brał bezpośredni udział w  zabój­
stwie cara Mikołaja. H., jak wynika z cKnych 
wywiadu emigracyjnego w Berlinie, część klej 
notów carskich zrabował i ukrył przed rządem 
sowieckim. Kosztowności te Jiurowskij oddał 
swemu przyjacielowi Litwinowi Krumnasowi, 
który wyjechał potajemnie z  Rosji zagranicę 1 
otworzył jeden z najwykwintniejszych hoteli 
Berlina „AłłiambraJ. Krumnas jest obecnie je­
dnym z najbogatszych ludzi w Berlinie.

POŁOWA CZŁONKÓW GABINETU 
WĘGIERSKIEGO —  HONOROWYMI 

MŁYNARZAMI.
,W Budapeszcie obradował w tych dniach 

zjazd młynarzy węgierskich. Kongres zajmo­
wał się kwesijami egzystencji i sformułował 
żądania, których domagają się od rządu. Pod 
koniec zjazd postanowił zamianować kilku mi­
nistrów z premjerem Bethlenem na czele hono­
rowymi młynarzami. Trzej ministrowie posia­
dają rzeczywiście młyny, a Bethłen kiedyś go 
posiadał.

60 MILJONÓW FRANKÓW W GŁĘBI 
MORSKIEJ.

W  tych dniach podjęte zostały roboty etk 
Iem wydobycia z głębin morskich statku ho­
lenderskiego „Tubantia", który zatonął w 1916 
roku, na morzu Półnoonem z ładunkiem złota 
wartości około 60 miljonów franków. Złoto to 
było wysłane przez ówczesny rząd niemiecki 
do południowej Ameryki. W  niedzielę z partu 
Sunderland wyruszył statek „Reclaimer", 
który podejmie prace, związane z wydobyciem 
|p ar owcą; ^TubantSa", leżącego '40 mtr. pod 
wodą. Prace potrwają do 5-go czerwca.

—  Panno Elżbieto, czy nie zechciałaby pa­
ni zostać mojem słoneczkiem?

—  Bardzo chętnie! Nie mam nic przeciwko 
temu, by dzieliła nas pTzestrzeń dwadzieścia 
miljonów mil,



tir. ł „GLOS NARODU" z dnia 21-go maja 1931. Nr. 1SS.

In tern a t 0. 0. Dominikanów
w  Żółkwi (wojew. Lw ow skie)

, Młodzieńcy pragnący zostać k a p ł a n a m i  
w Lakonie O. O. Dominikanów, mogą być przyjęci 
do ich Internatu czyli Małego Seminarium Du 
ehownego w Żółkwi.

Podania o przyjęcie należy wnosić do 20 
czerwca pod adresem: In tern et O . O . D o m i­
n ik a n ó w , Ż ó łk ie w  (Lw). Egzamina wstępne do 
pierwszej klasy gimnazjalnej odbędą się dnia 30 
czerwca w Żółkwi.

« Jtitezatmra i
80-!ecie pracy literackiej L  Staffa
obchodziły organizacjo literacki© warszaw­

skie. lietnieje zamiar wybicia jubileuszowego 
i medalu na jego cześć. Wielu z generacji Staffa 
• już odeszło, wielu zamilkło złamanych chorobą 
lub przeciwnościami losu, ostatni zaś z pozo­
stałych rozmienili talenty swoje na drobne gro 
sze. Staff jeden, rasowy poeta, mistrz formy, 
szanowany zarówno przez starszą, jak przez 
młodszą a nawet najmłodszą plejadę pisarzy —  
ni© przeżył .się, nie wyczerpał ani nie zmalał.

Tisząc o jogo jubileuszu, jeden z dzienni­
ków warszawskich słusznie zauważa: „Chodzi
0 to, żeby polski ogół, niewytrzebiony jeszcze 
7, entuzjazmu, wszedł znów w  bliższe obcowa­
nie z wielkim artystą, i myślicielem".

To byłoby prawdziwe uznanie dla literac­
kiej pracy Staffa.

Obcy artyści kabaretowi będą musieli 
opuścić Polskę.

Jak jdon oszą' pisma warszawskie, do dnia 
,1 czerwca b. r. będą musiały' opuścić Polskę 
bawiące w jej granicach na gościnnych wystę­
pach trupy aktorskie, kabaretowe, muzyczne
1 śpiewackie zagraniczne.

f .Wiobec niezwykle ostrego kryzysu w  lea- 
jtrach i [wszelkiego. rodzaju imprezach rozryw­
kow ych , jest to zarządzeni© zupełnie uzasa­
dnione.
{ j u b i l e u s z  p i s a r z a  u k r a i ń s k i e g o .
7t: Donoszą ze Lwowa: Z okazji jubileuszu pi­
sarza ukraińskiego Wasyla Stefanyka, które­

g o  twórczość ściśle związana jest z okresem 
[(Młodej Polski, a w szczególności z Przybyszów 
skim i Orkanem, Toiw. Literatów i Dziennika­
rzy ukraińskich im. Franki, Tow. Narakowe im'.

( Szewczenki i „Proswita11 wydały odezwę, zale­
cającą. przyznanie Stefanykowi jubileuszowej 
nagrody literackiej.

UTWÓR ANTYWOJENNY MARGUERITTECA
Ostatną sensacją jest najnowsze dzieło 

Victora l\iargueritte‘a p. t. ..Ojczyzna In dzika" 
.(,-La Patrie humaim©’1). Książka t.a otrzymała 
nagrodę międzynarodową w  dziale literatury 
antywojennej. Jak uznaj© prasa wszystkich 

i odcieni, dzieł ij^to jest najśmielszą dotychczas 
i najzaciętszą kampanją przeciw niebezpieczeń- 

;stwnx wojny i za powszeohnem roz/brojeniem
[narodów. Niestety M argueritte podobni© jak
wielu pacyfistów —  głosi potrzebę rewizji trak 
tatów, co oczywiście w żadnym wypadku nic 

[doprowadzi do pokoju. M o  trzeba dodnwać- 
(ż© rewizja, traktatów w pierwszym rzędzie do- 
tknęłoby boleśnie Polskę, co  zresztą Margue- 

[rltt© przewiduje. Taki pacyfizm -rew izyjny" 
należy zwalczać.

KjTO POPROWADZI TEATR ŁÓDZKI?
W  zwjązku z decyzją magistratu łódzkiego 

Co do powierzenia kierownictwa teatró.w miej­
skich ZASP-owi   warszawskie kola teatral­
no wysuwają jako kandydatów na dyrektora, 
łódzkich teatrów: L. Schillera, Zelwerowicza, 
:’A . 'Węgierkę, oraz Borowskiego (reżysera te­
atrów szyfmanołwskioh). W  razio powierzenia 
warszawskich teatrów miejskich J. Kaden Ban 
drowskiornu    Schiller i Zelwerowicz zesłali­
by przy warsztacie pracy w Warszawie.

A L A  B O L O N S K IE G ®
W e  wtorek, d n ia  26. b. m. 
W ie c z ó r  m u z y k i n o w o c z e s n e j  

L e o p o ld  MUEW ZER _j]j
Ś w ia to w e j fila w y  p ia n is ta  —  w ir t u o z  

p r z y  d r u g im  fo r t e p ia n ie  F r y d e r y k  P O R T N O J, 
u c z e ń  k la s v  k o n c e r t o w e j  P ro f. L . M u e n ze ra  
w  K o n s e r w a to r iu m  P a ń s tw , w  L w o w ie .

• P r o g r a m
1. RATHAUS Karol III. Sonata op. 20
2. EISLER Hans Sonata op. 1
3. KOFFLER Józef

4. SZYMANOWSKI Rato!

5. PROKOFIEW Scrgiej

a) Warjacje op. 0
b) Sonatina op, 12 

Maski op. 34
a) Tantris błazen
b) Serenada Don Juana 

Koncert folep. op. 3
C-d nr

(ułożony na dwa forte­
piany przez autora)

Fortepiany koncertowe STEINWAY i PLEYEL

w Kinoteatrze W  MAI U  11“  w Kinoteatrze 
dźwiękowym „ ! «  / *  IM I f  / I  dZwieKowgm

ulica św. Gerfrutiij 5. teł. 124-15.
Czołowe arcydzieło polskiej dźwiękowej produkcji filmowej

U W I E D Z I O N A
Potężny dramat dusz miotanych burzą. Gehenna niewinnych istot wyrzuconych poza nawias 
społeczeństwa. — W g(. rolach: M arja Malicka, Zbyszko S3wan, K. Jun. Stępowski, Tad. W esołowski. 

W Programie fenomenalne dodatki dźwiękowa.
Początek seansów o godz. 5., 7. i '̂10. w' niedzielę i święta o godzinie 3., 5., 7., i !P10.

Ceny miejsc normalne.

pomnek m m m  I  " T--........ .-  W  niedzielę o go«z . 11'30 przedp.
W F ę n ł  v  T v n 7 i F Ń  Ce,,y mi8Jsc od 50 sf- -  170 zł-W E k S A I L : !  l l U Z I C l i  Dla m łodzieży dozwolone.

Fenomenalny program 
humoru i śmiechu.

W zawodach konnych w Rzymie

o ipuhar MussolLniego zwyciężyła ekipa jeździecka Niemiec. Rycina nasza przedstawia moment 
wręczenia zdobytego ptrhartf (na (prawo) pirzoz Mussollniego (krzyżyk na lewo) zwycięzkicj

Itrójce kawalerzTstów.

Nie zapuszczaj chwastów w swem biurze!

Używaj maszyny do pisania tylko marki L. C. Smith & Corona 

Generalne przedstawicielstwo:

LUDWIK AKSMAN Kraków, ulica Szewska 22. telefon 132-88

• w

Ha 10-lecie klubu sportowego „Garbarnia".
Lat tonu  dziesięć. Ucichła zawierucha wo­

jenna. Olbrzymi walec w ojny wstrzymano 
iw niszczącym pochodzie, a na poszarpaną po­
ciskami ziemię wyjechał z pługiem, niby sym­
bolem pokoju, rolnik-,siowca. W  blaskach wol­
ności i pokoju zakwitnęlo nowe życie, zady­
miły kominy fabryczne, zastukały młoty w ar­
sztatów, (by wykuć trwałą, spiżową przy złość 
£ma:rtwyc.hpow«taiej ojczyźnie.

Wówczas zrozumiano, ż© najtrwalszą pod­
waliną każdego państwa jest jego młodo pokc* 
lenie, o którego zdrowie, moralne jak i fizycz­
no, dbać należy. Zaludniły się więc sale gim­
nastyczne, a. boiska sportowo zadrgały pełnią 
młodzieńczego życiu,.

Ni cc wiolo jednak jaszcz© zroTjionó, !;y ra­
dość życia dotarła do najdalszych zakątków 
by  odbiła się radosne.m echem w tysiącach 
piersi ludzi, pochylonych nad warsztatem pra­
cy, ludzi gnieżdżących się gdzieś w  bczsloneez 
Tiye.h izbach suteren. Początek tomu dala Dy­
rekcja „Polskich Zakładów Garbarskich" w Ln 
dwinowie, która patrząc na to młode postacie 
poithylono nad swą ciężką pracą, więdnąc© bez 
powietrza, i słońca,, postanowiła i tym upośle­
dzonym dać choć trochę tej młodzieńczej ra­
dości i tym pozwolić odetchnąć pełną piersią 
swobody i nacieszyć się promieniami wiosen­
nego słońca.

I lat temu dziesięć Dyrekcja ta powołała, 
do iżycia Klub Sportowy ..Garbarnia", który 
miał odtąd wychowywać młodzież Tekrulującą 
się przeważnie z pracowników „Polskich 'Lir 
lś 1 a dów G arbairskich1’.

TMiś patrząc z odległości lat dziesięciu na 
pracę tego klubu .przyzwać należy, że klub swą 
pracę wykonywa zgodnie z życzeniem założy­
cieli i, nabrawszy zaraz u podstaw zdrowe:: o 
pędu, rozwija się pomyślnie. Jego sekcja piłki 
nożnej przebiegłszy wszystkie szczeble karjery 
piłkarskiej, zdobyła w r. 1928 miejsce w ekstra, 
klasie piłkarskiej Polski. Jego sekcja kolarska 
dokonała również znacznych wyczynów sporto 
wych, stając się jedną z najruchliwszych dru­
żyn kolarskich Krakowa. Dzisiejszy Zarząd 
klubu zo swym energicznym prezesem p. Dyr.

de Waltor Cranek stara się o powołanie do ży­
cia coraz to nowych sekcyj, aby życie klubu 
popłynęło pełną falą. życia eportowogo.

Dlatego w  dzień święta, sportowego, w dzłe 
siątą rocznicę założenia klubu tyczyć mu na­
łoży dalszego pomyślnego i owocnego rozwoju, 
ażeby jego rozwój i praca nad rozwojem mło­
docianego pokolenia stała się 'bodźcem dla 
szeregu innych pracodawców, aby ci ew-yrn 
pracownikom zapewnili nie tylko możliwy byt 
materjalny, lecz aby widząc w  swym praco­
wniku nie tylko podwładnego, lecz przede- 
wszystikiem człowieka, starali się o jego ro­
zwój fizyczny i moralny. Dr. YV. B.

Instytuty naukowe w Polsce.
IV" Polsce, za przykładom zachodu, rozwi­

nęły ożywioną działalność naukową, obok ofi­
cjalnych ognisk nauki, jakiemi są uniwersytety, 
również Instytuty Naukowe.

Instytut Wychowania Fizycznego ,ua Biela- 
uach pod Warszawą, jest najnowszym i uaj- 
piękmejezym instytutom tego typu w Europie. 
Instytut składa się z szeregu gmachów, posia­
da dużą. przestrzeń lasu do swego użytku, kry­
tą pływalnię, tarasy i olbrzymi© laki nad brze­
giem Wisły. Instytut ma ma celu kształcenie, 
instruktorów i nauczycieli wychowania fizycz­
nego.

Na polu uszlachetnienia, rasy pracuje Pol­
skie Towarzystwo Eugeniczne, mające na celu 
badanie zagadnień wyboru zawodu, oraz po­
lityki ludnościowej. Narazić działalność Towa­
rzystwa idzie raczej w  kierunku praktycznym. 
Jednak ostatnio uruchomiono już również sek­
cję naukową, która dąży do otwarcia „laisty­
tułu Eugeniczncgo’*, celem prowadzenia prac 
laboratoryjnych z zakresu biobgji ©ugeoicznej.

Zagadnieniami n a r o d o w o Scio w em i zajmuje 
się Instytut Badań Spraw Narodowościowych, 
założony w r. 1921 a wskrzeszony w r. 1920. 
Zadania Instytutu polegają, na badaniu mniej­
szości narodowych w  Polsce pod względem kul­
turalnym, gospodarczym i politycznym, oraz 
badaniu kwestji mniejszościowych w innych

państwach, zo epec.jałnem uwzględnieniem 
mniejszości polskich.

W  ub. roku powstał w  Warszawie Instytut 
Propagandy Sztuki. Program Instytutu obejmu­
je propagandę sztuk plastycznych, muzyki i  li­
teratury.

Dla badań i nauczania języków, historii i 
kultury Dalekiego i Bliskiego Wschodu zało­
żono w  Warszawie Instytut Wschodni, który 
prowadzi wykłady języków chińskiego, per­
skiego, tureckiego, arabskiego, gruzińskiego, 
ukraińskiego i rosyjskiego. Instytut ma cha­
rakter uczelni wyższej, profesorami są często 
Chińczycy, Turcy, Arabowie, a ełuchaoze przy­
gotowują się do pracy konsularnej, handlowej, 
misyjnej, względnie politycznej na Wschodzie.

Badaniem zagadnień specjalni© wschodniej 
Eiiropr zajmuje się założony niedawno wó 
Wilnie Instytut Badań Europy Wschodniej. 
Zakres jego piae obejmuje kraje bałtyckie, 
Rosję i niektóro kraje bałkańskie, zo szozegól- 
nem uwzględnieniem zagadnień spoi oczu >go- 
spodarczych.

Krzewieniu nauk judaistycznych służy In. 
stytut Judaistyczny, rodzaj prywatnego umwer 
sytetu, ipo«iadaiący szereg katedr, np. historji 
żydów, literatury hebrajskiej, statystyki ży­
dów. a mający na celu głównie przygotowanie 
nauczycieli przedmiotów judaistycznych*

K o l e g ó w
zdawających maturę gimnazjalną

w maju 1835 w Rzeszowie,
uprasza się o podanie adresów  s w o ic h  d o

Ks. Ludwik Sira
Bachórzec

poczta telefon loco .

Wszystkie pisma prosi się o powtórzeni*.
- t t s r ii ir  'iiia iiW 7~-^ :^ - " ' ‘1̂ '!r1,

J H o d a .

Na przełom ie w iosny i lata.
Wiosna tegoroczna długo kazała na siebi® 

czekać, a gdy się .wreszcie zjawiła, sypnęła 
Jakiemi. upałami, jakich, być może, nie będzie­
my mieli w lipcu. Byłyśmy przygotowano na 
długie jcszczo noszenie kostjumów i płasz­
czów, tymczasem nagle wypadło pomyśleć 
o letnich sukniach i kapeluszach. Co do su- 
kicu niema w tym roku wielkiego kłopotu. 
Czy to wskutek kryzysu ekonomicznego, czy 
poprostu kaprysu mody,- et aminy, markizety, 
ba, nawet proste perkaliki i kretony są tego 
roku ogromnie modne. A że desenie są tego 
lata, bardzo modne i to znowu duże, jaskrawe, 
w kwiaty, koła itp., więc trzeba przyznać, że 
skromna ta moda jest bardzo na czasie.

Na sukienki codzienne, biurowo i domowe, 
lepiej oczywiście nic brać dużych i krzyczą­
cych deseni. Nośmy w dalszym ciągu owo 
groszki, kratki i punkciki, które od dwóch 
lat uporczywie prześladują nas w modzie.

Niestety, nic może nam też wystarczyć je­
den kapelusz —  musimy mieć na codzień Be­
recik z plecionej słomki, zawadjacko zsunięty 
na tył głowy, i musimy mieć duży, powiewny 
kapelusz, o olbrzymich chwiejących eię -ron­
dach, do sukien lekkich i powiewnych, jak 
on gam. A jeszcze —  maleńki toczek, tak du­
żo ukazujący włosów nad czołem 5 tak przy­
legający do głowy, że prawdo stanowiący po­
ru czke, z bialem najczęściej obramowaniem —  
do eukicn wieczornych i wizytowych, prze- 
ważnie ciemnych. Do jasnych, letnich sukien 
jednak najładniej wyglądają dużo kapelusze.

Jako przybrania przeważnie używa się 
wstążek, zdarzają się jednak 5 kwiaty, pęk 
rzucony lekko i niedbale, często na. stronie 
wewnętrznej, tuż przy uchu, jeśli to jest budka-

Dopełnieniem całości są rękawiczki —  obo­
wiązkowo czarne, nawet do jasnych sukien —  
z dlugiemi mankietami, często przybrane bia­
łym kolorem. Wygląda, to tjoohę dziwacznie, 
al© moda nie liczy się z logiką, trzeba się 
Witem pogodzić.

Szkoła w Islandji.
Rok' szkolny w Islandji trwa na wsi sześć 

miesięcy, w mieście siedem i pół miesiąca; po­
zostałą część roku szkolnego spędzają nauczy­
ciele jako robotnicy rolni, a nawet pracują 
przy budowie dróg, zdobywając w ten sposób 
środki na swe utrzymanie. Obowiązkowa nau­
ka szkolna trwa od 10— 14 roku życia, w  nie­
których jednak miastach przymus szkolny roz­
poczyna się od 8-go, a nawet 7-go roku życia. 
Lekcje na w'si odbywają się nie w szkołach, 
a w wielkich gospodarstwach rolnych, gdzie 
dzieci, przybywające z dalszych okolic, otrzy­
mują także mieszkanie i utrzymanie. Pozosta­
je to w związku z bardzo rządkiem zaludnie­
niem Islandji. Szkoły średnio są nictylko 
w mieście (3-Jclnie), ale i na wsi, gdzie kurs 
tnva dwa lata. Seminarjum w stolicy państwa, 
Rcjkjawik, kształci nauczycieli djlą szkół lu­
dowych.



,GL<>S NARODU" z  dnia 21 -go maja '1881. Str. 8.
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Kraków, duia 21-go maja 1931.
O z w a r  t e k  21: św. Tymoteusza.
F * i ą t e k  22: św. Julji, św. Heleny.
P i ą t e k  22: wsch. słońca o godz. 1.06, 

tach. o 19.-17.

CO SIĘ STAŁO Z POMNIKIEM SZOPENA?
Już przeszło-od roku usunięto z plant krakow­
skich od strony ul. Dunajewskiego pomnik 
7. popiersiem Szopena z bronsu. Obecnie umie­
szczono ma tem miejscu kilkanaście palm. Ma­
gistrat winien wyjaśnić co  się stało z pomni­
kiem Szopena, które był ozdobą plant.

FUNKCJO NA R JUSZE MIEJSCY PRZECIW 
REDUKCJI POBORÓW. Towarzystwa Wza 
jernnej Pomocy urzędników i niższych funkcjo 
narjuszy gminy m. Krakowa urządzają, dziś wc 
czwartek o 6 pop. nadzwyczajno Walno Zgro­
madzenie w sprawie redukcji poborów. Zgro­
madzenie odbędzie się w sali Twa -urzędników 
miejskich przv Alcji Krasińskiego 18.

OGÓLNOPOLSKI ZJAZD ZW. ZAWODO­
WEGO agentów i komiwojażerów będzie obra­
dował w  Krakowie przez sobotę 23-go i nie­
dzielę 2-t-go b. m. w Izbic przemysłowo-han­
dlowej ul. Długa 1.

FATALNY W YPADEK ELEKTROMON­
TERA. W czasie naprawy przewodów telefo­
nicznych w okolicy monopolu spirytusowego 
w  Dąbiu uległ fatalnemu wypadkowi Bolesław 
Laskowski. Laskowski stojąc ma drabinie zo­
stał porwany przez przejeżdżający parowóz a 
upadając, na ziemie doznał ogólnych obrażeń. 
Lekarz Pogotowia- -przewiózł go po opatrzeniu 
do szpitala.

W ZAMIARZE SAMOBÓJCZYM wypiła 
większą ilość jodyny. 20-letma Marja Kuchar­
ska z Prokocimia. Rozpaczliwego czym u doko­
nała w  Sukiennicach. Desperafką zajął sic le­
karz Pogotowia ratunkowego.

-----O0o-----
ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY.

W CIEPLEJSZEJ porze roku traci się jgizwy. 
czaj apetyt, loe.z byłoby hlędne. gdyby ograniczo­
no spożywanie potraw, co silą  ̂rzeczy wywołać 
musiałoby coraz większe osłabienie, Prjudowszv?t- 
kicin dorastające dzieci nałoży intensywnie odży­
wiać. .Tako nadzwyczaj smaczno i pożywne pole­
cić można bard zo aromatyczne budynie Oetker.i 
również przez dorosłych chętnie widziane. Ze 
względu na ogromny zbyt otrzymać można budy­
nie Oetkora zawsze świeże.

O LITERATURZE ŁUŻYCZAN będzie mówił 
Dr W. Taszycki, prof. Uniwersytetu lwowskiego, 
dziś w o czwartek o godz. (i wieczór, w sali Semi­
narium Słowiańskiego Un. Jag1.. Gołębia 20 l-sze 
piętro.

  X  -
R E P E R T U A R  T E A T R U  SŁO W A C K IE G O .

Środa: ..Dzieje grzechu'1 (nowość).
Czwartek: „Maycrling" (przedst. popularno — 

fenr zniżone').
Piątek: „Sjztuba" (przedst. popularne — ceny 

zniżone).
Sobota: ..Pigmaljon" (gościnne występy Ale­

ksandra Węgierki).
R E P E R T U A R  K IN O TE A T R Ó W .

WANDA: „Uwiedziona" (w gł. rolach Malicka, 
Sawa ul.

Świt: ,.Twoje czarno oczy" z Collen Moorc.
SZTUKA; „Kapitan marynarki" (w gł. roli 

Harry Liedl.ke).
APOLLO: ..Teranja Miłości".
ŚWIATOWID: „Dzika Orchidea" (w gł. roli 

Grota Garbo).
CORSO: „Żona Faraona" (w gł. rolach Emil 

.Tamni-mrs. oraz łlarrv 1,’idl l<e).
WARSZAWA: „Książe student" (w gł. roli 

Ramiom Xovaro).
UCIECHA: „Tajemniczy Dżems" (w gł. roli 

William Tlalmes).

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Efek­
towny „Mayor.luiig" Klaudjiisza Anefa, który me- 
bawenj zejcjy.ic już z repertuaru, ukaże się dzisiaj 
po raz lÓ-t.y na przedstawieniu popularneim, po 
uf-nach zniżonych. Jutro również7 ma przedstawie­
niu popularneim Łęczyckiego „Sztuka". która nie­
bawem wysunie się na pierwsze miejsce wśród 
wszystkich sukcosowyób sztuk tego sezonu. W so­
botę rozpoczyna ulubiony w Krakowie, świetny 
artysta Aleksander Węgierko gościnę, obliczoną 
ityni razem tylko ,na niedługi czas trwania. Cykl 
występów, otworzy niepospolita komedja Bernar­
da Shaw‘a „Pignialjon". która z tymże Gościem 
!i w identycznej niemal obsadzie fascynowała Kra­
ików przed kilkoma laty. Główne role odtworzą 
typ.- Jaroszewska. Jednowski, Klońska, Kostecka 
Nowakowska, Zalewska, Pawłowski, Szymański 
i iu.

EWA BANIJROWSKA I ZENON DOŁN1CKI.
Znakomici nasi artyści Ewa Bandrowska. prima- 
donna opery warszawskiej i Zenon Dolnicki. 
świetny baryton oper włoskich, hiszpańskich J 
francuskich, wystąpią, 7. jedynym koneertcin dziś. 
t. p. we czwartek i’ 1 bar. w Starym 1'eatrze : wy­
konają .bogaty program, złożony z pieśni i nryj 
operowych.

Europejska nowość w Krakowie!
W  dn iu  dzisie jszym  otw arty  został 

p rzy  u licy  F lorja ń sk ie j L. 55 „B  u f e t 
A u t o m a t y c z n y " ,  gd zie  w staw iono 
bardzo  p ięk n e  autom aty na w zór zagra­
n icy , k tóre  sam oczynnie p od a ją  zakąski,

oraz tru n k i i w sze lk ie  n a p o je  zim ne.
O bok  A u t o m a t ó w  u rządzono bu ­

fety oraz  salę, gd zie  m ożna przy stoli­
kach spożyw ać znakom ito zakąski i napić 
sio  w y b orn eg o  „O  k o c i m  a“ .

 X -

40-lecie Twa Szkoły Ludowe;.

|— 1— o ---------- '
Bierzmowanie dla wiernych

którzy sio zgłoszą odbędzie się w drugie 
więto Zielonych Świąt 25 maja 5 w niedzielo 
w. Trójcy 31 maja lir. o godz. 8-mej rano i 

-I-tej popołudniu. Dla młodzieży szkolnej: 
re środę dniu 27 maju o godz. w pól do 9-1 ej 
iino dla młodzieży męskiej szkól powezech- 
ych, we czwartek 28 maja o godz. w pól do 
-tej rano dla młodzieży męskiej szkół śred- 
ich, w piątek 29 maja o godz. w pół do 9-tej 
uno dla młodzieży żeńskiej szkół powszeeh-

W  czasie Zielonych Świąt odbędzie się 
w Krakowie 35-ty Walny Zjazd TSL. połą­
czony z obchodem czterdziestolecia tego T o­
warzystwa. Zjazd rozpocznie się uroczystem 
nabożeństwem w kościele na Skałce, poczem 
delegaci TSL. złożą wieniec na grobowcu 
Adama Asnyka, założyciela i pierwszego pre­
zesa Towarzystwa Szkoły Ludowej.

O godzinie 11-ej w niedzielę odbędzie sic 
w sali Starego Teatru pierwsze plenarne po- 
siedzeuio Zjazdu, na którem po otwarciu Zja­
zdu przez prezesa TSL. W itolda Ostrowskiego 
i przemówieniach przedstawicieli władz i in- 
stytueyj kulturalno-oświatowych wygłoszony 
zostanie referat Dra Stefana Uhmy ze Lwowa 
p. t. „Czterdzieści lat pracy Towarzystwa 
Szkoły Ludowej".

Po południu odbędą się posiedzenia komi- 
sy,j zjazdowych wr salach konferencyjnych ra­
tusza- krakowskiego. Na komisjach zostaną 
wygłoszone referaty Dra Wincentego W ysoc­

kiego ,Rozwój pracy TSL. w świetle sprawo­
zdania za rok 1929 i 193Ó", Dra Bolesława 
Czuchajowkiego .„Administracyjna i finanso­
wa działalność Kół TSL.", p. Anieli Alcxan- 
drowiczówny „Postulaty rTSL. na polu szkol­
nictwa w Malopolseo Wschodniej", Dra Ar­
tura Kopacza „Praca świetlicowa, a życie 
w czytelniach TSĘ.“ i Mgr. Mieczysława I’o- 
liszewskiego „Nowe drogi w pracy TSL.".

Wieczorem o godzinie 9 odbędzie się na 
cześć zjazdu raut w salach Starego Teatru, 
urządzony przez Prezydjum Rady Miasta. —  
Nazajutrz, tj. w poniedziałek o godzinie 10-ej 
odbędzie się w sali Starego Teatru drugie po­
siedzenie plenarne Walnego Zjazdu, na którem 
poddane zostaną pod dyskusję wnioski lichwa 
lone na komisjach i nastąpią wybory do Za­
rządu Głównego TSL. Dotąd zgłosiło udział 
w Zjeździe przeszło 600 delegatów z całej Ma­
łopolski.

- X -

Przy braku apetytu, zepsutym żołądku, upo- 
ślciTzoncm trawieniu, obstrukcji, zaburzeniach 
przemiany materji, pokrzywce i swędzeniu, natu­
ralna woda gorzka „Franciszka-Józefa" usuw* 
7. organizmu substancjo gnilne zatruwające orga­
nizm. — Żądać w aptekach i drogerjaeb.

L_, L - J  L I W ! HSSB B

nauczycielskich Dyrekcjami zakładów a nau­
czycielami Biuro Pośrednictwa Pracy Okręgu 
krakowskiego Towarzystwa Nauczycieli Szkól 
średnich i Wyższych (T. N. 3. W.). Zgłaszają-' 
ey się na posady podają dwa wykazy osobisto 
z wyszczególnieniem narodowości, roligji, sta­
nu rodzinnego, przebiegu sbudjów, posiadanych 
kwalifikaeyj, lat praktyki nauczycielskiej i re- 
forencyj. Dyrekcje zaiktadów przesyłają wykaz: 
wolnych posad, z podaniem warumów pracy 
i płacy. Adres Biura P. P.: prof. Marjan Deszcz,' 
Sekretarz Okręgu krakowsk. T. N. S. W ., ul. 
Ujejskiego 8.

SPŁONĘŁY 2 MORGI LASU.
W  gminie Dąbrowa (pow. Chrzanów)' w lesi# 

gwarectwa jaworzmieldcgo. wybuchł pr/żar, któ­
ry zniszczył dwie morgi 20-lctniego lasu. D»> 
cliodzenia ustaliły, że przyczyną pożaru była 
nieostrożność fee strony lludnośei, która łtam 
przyjeżdża z różnycli stron Śląska i urządza fe­
styny. zabawy i majówki. Prawdopodobnie od: 
porznie on ago niedopałka papierosa Zajęła etą' 
sucha trawa, od; której zaczął płonąć las. Dzię­
ki wyGlkom okolicznej Ridno-ści i straży polaru 
ne! 1'da’ o się pożar zlokalizować.

- X -

W Muzeum Etnograficznem zawalił się sufit,
Żyje 'r  Krakowie człowiek, który od wielu, 

wielu Jat jfżdzit po Polsce i zbierał ludowe 
stroje, narzędzia, ceramikę, obrazy j  wszystko, 
co mówi o  kulturze eldopa. Zbierał on sam i 
jego rodzina, przyjaciele dalsi i bliżsi., znajomi, 
a wreszcie nieznajomi. I tak powstało najwięk­
sze w Polsce Muzeum etnograficzne, któremu 
dawny Wydział Krajowy we Lwowie oddal 
jcdcti z budynków na Wawelu na przechowanie 
z Worów. Od tego czasu minęło 20 lat. .Tost. 
zwyczaj, że jubilatom wysyłamy życzenia. .Ta­
koż twórca tego Muzeum p. Seweryn Udziela 
otrzymał je. .Tedon list z Warszawy —  ta wy­
powiedzenie Muzeum etnograficznemu lokalu na 
Wawelu, drugi list z K atow ic.—  to zaprosze­
nie do przeniesienia -zbiorów cle Katowic. Prze­
ciw takiemu święceniu jubileuszu Muzeum etno­
graficznego protestowała Polska Akadem,ja 
Umiejętności, protestował Senat Uniwersytetu 
Jagieł!., różne towarzystwa, organizacje, pra­
sa i' t , d.

Czekaliśmy i wierzyliśmy-, że przecież spra­
wa Muzeum rozwiąże się pomyślnie, tymcza­
sem' dn historji tojżco instytucji przybył nowy 
fakt. Do jednej salki zo zbiorami z ziemi ło ­
wickiej i opoczyńskiej wpadła praczka. To nie 
żadna przenośnia. PoproMu wpadła praczka. 
A było to tak: —  Na dnuriom piętrze, u pry­

watnych lokatorów- w budynku, którego parter 
i I piętro zajmuje Muzeum odbywało się g e ­
neralne pranie. W  takich -wypadkach bal ja wa­
ży sporo. Praczka też nie była -chuehro. Nic 
dziwnego, że spróchniała podłoga w starej ru­
derze zapadła się, a pani Madejowa wpadła 
do Muzeum na babę opoczyńską w  szklanej 
szafie. Jednocześnie brudne mydliny obryzgały 
dwie ściany muzealne salki. Zawalony sufit 
trzeba było na gwałt podeprzeć drewnianemi 
słupami, oczywiście prowizorycznie, bo -umowa 
Wydziału Kraj. z Muzeum zabrania dokonywa­
nia w budynku jakichkolwiek przeróbek. War­
to. wstąpiwszy do Muz sum etnograficznego, 
zwrócić uwagę na te ordynarne słupy i ścieki 
brudnych mydlin. T o  jest bardzo pouczające. 
Doprawdy stan muzeów- w Polsce jest bezkon­
kurencyjny. j

Pani Mueiejowa wyszła z opresji bez szwan­
ku. ale czy i Muzeum wyjdzie bez szwanku 
z tej całej mizerii? Wszak faktem jest. -że spra- 
w-a lokalu jedynie w- uroczystych1 -zapewnie­
niach' została definitywnie i pomyślnie załat­
wiona. W  rzeczywistości zaś Muzeum do dziś 
dnia żadnego zapewnionego lokalu niema, a 
zmuszone do usunięcia się z Kaziinierzowskie- 
go gniaclni na Wawelu, za dwa miesiące, znaj­
dzie się w- położeniu bez- wyjścia.

Wspólników zbrodniczego aferzysty jeszcze nie ujęto
IV związku z głośną aferą uprowadzenia 

dwóch profesorów Uniw. Jag. o wyłudzenie od 
nich 4000 doi. organa policyjne prowadzą 
w dalszym ciągu dochodzenia. Wspólników 
Sławińskiego: .jego syna Tadeusza, niespełna
15-Iefn. chłopca oraz niejakiego kolegi Toma- 
za Sławińskiego, dotąd nie ujęto. Również nie

nadeszły od władz policyjnych i sądowych 
w Białymstoku i Brześciu informacje dotyczą­
ce przeszłości pomysłowego aferzysty. W obec 
przyznania sic Sławińskiego do winy i ujaw­
nienia przez niego wspólników zbrodni —  sę­
dziowie wyczerpali dochodzenia i czekają tyl­
ko na akta śledztwa policyjnego.

clinych, w sobotę 30 maja o godz. w pół do 
9-tej rano dla młodzieży żcńrkiej szkól śred­
nich. Przód Bierzmowaniem o godz. 8-mej ra­
no odprawiona będzie Msza św.

Poświęcenie sztandaru 
szkoły 48-mej w Podgórzu.

W  dzień Wniebowstąpienia Pańskiego spo­
łeczeństwo podgórskie było świadkiem wspa­
nialej uroczystości poświęcenia sztandaru dla 
szkoły 48 męskiej im. ks. J. Poniatowskiego 
w Podgórzu, urządzonej przez komitet rodzi­
cielski. O godz. 8.30 rano wyruszył ze szkoły 
przy ul. Zamojskiego 58, poprzedzany przez 
orkiestrą Kat. Stow. Mlodrzieży Pol. w Pod­
górzu, olbrzymi pochód do kościoła parafjal no­
go, gdzie uroczystą Mszę św. odprawił ks. prof. 
Staerz. W  czasie nabożeństwa śpiewał chór 
szkoły 48-ej, a p. Sroka odegrał na skrzyp­
cach szereg utworów religjnych. Okoliczno­
ściowo kazanie wygłosił k. dr. Niemczyńskk 
W pochodzie, i w kościele, wystąpiły wszystkie 
szkoły, związki, cechy i stowarzyszenia pod­
górskie zo sztandarami, nic wyłączając kor­
pusu Weteranów im. generała Hallera, który 
z ciężkiego obowiązku utrzymania porządku 
wśród niezliczonych tłumów wywiązał się jak 
najgorliwiej.

Następnie odbyła się w szkole Akadem ja, 
iia której przemawiał dyr. Ścislawski, insp. dr 
Cichocki, prezes komitetu Magiera, oraz uczeń 
kl. YMU Onderka. R/ęsistomi oklaskami nagro­
dzono chór szkoły 48-ej, który pod kierunkiem 
p. Sroki wykonał kilka pieśni patriotycznych,

jego .harmonizacji. Uroczystość pozostawiła 
wśród uczcstnków głębokie wrażenie. Liczny 
udział podgórskiego obywatelstwa był tylko 
now-ym dow-odem, jak wielkiem uznaniem cie­
szy się powszechnie tutaj znany komitet ro­
dzicielski szkoły 48-mcj z pp. cechmisfrzami 
Magierą, Szwancyberem. p. Śnieżkiem i naucz. 
Przetakiem na czele.

Silne trzęsienie ziemi
zanotowały sejsmografy Obserwatorium 

krakowskiego.

Ohserwaforjuin astronomiczne w Krakowie 
zanotowało w dniu dzisiejszym bardzo silne 
trzęsienia ziemi. Rozpoczęto się ono o godz.
3.30 rano i trwało do godz. 4.26 czasu środko- 
wo-europejskiego. Przybliżona odległość Ogni­
ska przeszło 2.700 km.

WALNE ZGROMADZENIE ZWIĄZKU 
DZIENNIKARZY POLSKICH W  KRAKOWIE

zapowiedziane na piątek 22 maja br. zosta­
je przełożone na sobotę fi czerwca br. Zgro­
madzenie odbędzie się w Redakcji „Głosu Na­
rodu" ul. św. Krzyża 11. o 8 wiccz. a w razie 
braku kompletu w pól godziny później. Na 
porządku dziennym: sprawozdanie z działalno­
ści w okresie ub„ sprawozdanie finansow o, wy­
bory Zarządu, wnioski i interpelacjo.

ZGŁOSZENIA NA POSADY NAUCZYCIELI 
W SZKOŁACH ŚREDNICH.

prywatnych Okr. Szkol, krakowskiego przyj 
imije i [pośredniczy między poszukują.eemi tsil

NEKROLOG JA’.
S. p. Stanisław z Granowa W odzlokl.

Odszedł rycerz hartowny, Stanisław iWk>- 
dzic-ki powstaniec weteran z roku 1863, oficer 
wojsk cesarza Maksymiliana, ostatni „Melasy*'' 
kańczyk" obywatel kresowozj-k stanął po dłu­
giem, pracowitem szlachetnemu życiu przed są- 
dem Najwyższego.

Prastara stolica Wawelska traci iw nim 
członka rodziny na zawsze <z naszean miastem* 
historycznie związanej, wszak przodek śp. Sta­
nisława. Józef jWodzicki od  roku 1792 geme- 
rał —  komendant Krakowa, był .prawą ręku 
bohatera Kościuszki i poległ ma czele ewychi 
hufców na polu chwały w bitwie pod Szczęko, 
ckiami 6. VI. 1794 r.

Śp. Stanisław Widzi CM, luirofcllzony 4. I. 1843, 
syn Henryka pierwszego dyrektora Krakowc 
skiogo Towarzystwa Wzajemnych' Ubezpleczefl 
posła na sejmy galicyjskie i do [parlamentu wie­
deńskiego i Toreisy z Sułkowskich należał do 
starej krakowskiej rodziny.

Śp. Stanisław W odzicki, urodzony 4 I 1843, 
Ojczyzny stanął mimo. że należał z przekona­
nia do partji białych na pierwszy zew do boju
0 wolność, wstąpił w szeregi powstańcze w ro­
ku 1863 i walczył dzielnie pod) znakami Łamgtau 
wicza.

Bujny szeroki jego temperament mle (dał m i 
spocząć po klęsce wojennej, ale właśnie widząc 
główny powód pzegranej w  zupełtnem nieprzy- 
gotowaniu iwojskowem, pragnął się Kształcić 
wojskowo w przeświadczeniu, że Polska możó 
jeszcze będzie potrzebowała fachowo wykształ­
cił ycli oficerów. Nadaża się sposobność do w o­
jaczki, Stanisław pełen werwy, animuszu i od­
wagi popłynął z  ułanami cesarza Maksymilia­
na do Meksyku i walczył w  jego zastępach d o  
ostatniej tragicznej chwili. >

1 nadszedł czas. że żołnierz zmienił miecz nS 
lemiesz, ożeniwszy się z Marją OzanTonizkĄ 
osiadł w  Czarnominie ma dalekiej* stepach' po­
dolskich i gospodarzył tam Idługie lAta "dobrze
1 po żołniersku, tworząc na głębokich kresach 
ośrodek' warowny polskiej myśli narodowej 
i zachodniej kultury.

Po wielkiej wojnie światowej, wyzbyty JaiS 
tylu innych ojcowizny osiadł w podeszłym ju4i 
wieku ale zawsze młody ma sercu i duszy na 
stałe w Krakowie, 1

W  życiu publirznem udziału ju l nie brał, 
ale widząc, że w Niepodległej Ojczyźnie, w u- 
koclianej Polsce życie nie kształtuje się ta® 
jakby powinno, bolejąc nad licznemu niedomiar 
ganiam! z całą cechującą go  zawsze cywilny 
odwagą zwalczał oportunizm krzewiący się W a­
śnie ma krakowskiej ziemi pod zielonym zna­
kiem „racji stanu”  i stal się właśnie jako sta­
ry wytrawny żołnierz i szlachetny obywatel 
stałe i trwale na tem stanowisku, żo zasada 
„siła przed prawem" obowiązuje tylko na w oj­
nie; w  czasach pokojowych zaś prawo jako r ę ­
kojmią ładu i porządku winno się wysunąć 
bezwarunkowo na plan pierwszy.

Był to człowiek wysokiej kultury, twardy 
dla siebie o gołębiem sercu dla bliźnich, jjegw 
polor towarzyski, j go bogata umyslowość, 
jeno uczynność wszędzie jednały mu przyja­
ciół. 1 1

3. p. 8ia.ni«1aw odznaczony Krzyzem W a­
lecznych i Krzyżom Niepodległości był ostat­
nio prezesem Komitetu budowy pomnika gen. 
Rozwadowskiego .i prezesem dawnego re s u rs u  
krakowskiego.

Zmarł dnia 20 maja 1931 pozostawiając 
w sercach tych wszystkich co go iznali serdecz­
ny żal i smutek. i

„Do Swojej chwały racz go przyjąć, Panie, 
Bo przeszedł życie jako przykazałeś".

ADAM ROZWADOWSKI.



„GŁOS NARODU", z-iim a-.21-go maja 1931.

Od poniedziałku
dnia 18 maja

W Kinoteatrze

świr
ul. Straszewskiego 18.

Niezrównana gwiazda ekranu COLLEN M O O R E
w filmie

TWOJE CZARNE OCZY
Zycie w  ubogiej fermie. —  Piękne zdjęcia krajobrazów . 

W zruszająca treść.
Wspaniała ilustracja muzyczna. Wspaniała ilustracja muzyczna.

Początek przedstaw ień od godz. 5 —  7 — 9, w  niedzielę od godz. 3 popołudniu.
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Ameryka propaguje zasadę ograniczenia produkcji
zboża.

WNIOSKI POLSKIE NA KONFERENCJI ZBOŻOWEJ W LONDYNIE.

^ u c ie  gospodarcze.
Czechosłowacja uzyskała pożyczkę

we Francji.
Czechosłowackie ministerstwo skarbu za­

ciągnęło w bankach francuskich nową pożycz­
kę zagraniczną w wysokości 45—50 miljonów 
dolarów, która przeznaczona ma być na kon­
wersję angielskiej 8-procentowej pożyczki z ro­
ku 1922. Nową tę pożyczkę zawarto z amor­
tyzacją na 25 lat z oprocentowaniem 5 i pół 
procę rL i .przy kursie emisyjnym 95. Oferta, 
franci a była najkorzystniejszą ze wszyst­
kich innych ofert zagranicznych. Ze wszyst­
kich stron bowiem proponowano Czechosłowa­
cji pożyczkę kapitału na takich warunkach, 
na jakich udziela się kredytu takim państwom, 
jak np. Szwajcarja, Bclgja, Holandja itd.

Nowa ta konwersja, która według Umowy 
z Angiją obejmuje ogólną, konwersję czecho­
słowackich pożyczek zagranicznych, zaciągnię­
tych w pierwszych latach powojennych. W ro­
ku 1928 konwertowano pożyczkę amerykań­
ską na 7 i pól proc. po kursie 91.—  przez 
zamianę na pożyczkę wewnętrzną 5-pr .■cento­
wą. Angielska pożyczka 8-procentowa, obecnie 
konwertowana będzie pożyczką fr.iucu-ką o 
i pół procentową. Za tę pożyczkę przy dys­
koncie kursu emisyjnego Czechosłowacja pła­
cić będzie rocznie nie więcej, niż 6 procent.

Reszta czechosłowackiego długu zagranicz­
nego. wynoszącego po odliczeniu pożyczki 
angielskiej, 5.1 miljarda Koron cz., składa się 
z kredytów angielskich na nrodukla i repara­
cję legjonistów. kredytów Planów Zjednoczo­
nych na żywność, uzbrojenie itd., z kredytu 
francuskiego na utrzymacie czechosłowackiej 
armji w czasie wojny, ca zaknpno materiału 
wojennego, itd.. jakoteż kredytu udzielonego 
przez rząd włoski. Oprócz tego należy zali­
czyć tu długi wypływające z postanowień 
traktatów pokojowych. Jak z tego wynika, 
wszelkie długi, z wyjątkiem jednej pożyczki, 
powstały przez likwidację wojny i koszta po­
łączone z akcjami wojennemi, łub wynikłemi 
z tychże następstw.

Urzędowe notowania cen zboża i mąki.
Na zebraniu giełdy zbożowej w Krakowie 

w  dniu 19 b. m. ustalono następujące ce.ny orien­
tacyjne zboża i mąki:

Pszenica dworska czeTwona stand. 35,56—• 
36.50, biała stand. 35.50—36.50, targowa stand. 
S i.50—35, żyto dworskie stand. 31— 32, targowe 
stand. ; 30.30— 31. owies dwoTski stand. 33—34, 
targowy stand. 32—33, jęczmień na krupy stand. 
gg.5 p ._lo .5 o. kukurućlza rumuńska 31—32, groch 
W iktor ja 46— 50. polny pastewny 31— 33, polny 
do siewu 34—36, fasola cukrowa biała okrągła
40— 44, biała długa 40— 44, biała krótka 38 10, 
Wacht el 46—44, "mięszana 34— 37, wyka siewna 
ciemna 40— 42, pastewna szara 35— 37. łubin żół­
ty 34— 36. żółty do siewu 38—40, niebieski 26— 
27. niebieski do siewni 27—28, makuchy z orzecha 
ziemnego 50% 35.50—36.50, lniane 33—35. soja 
śrót 46% niem. 35,50—36,50, 35% słoneez. śrut 
o.\traliowany 26—37, siano słodkie 15— 16. średnio 
12— 14. kwaśne 10—11, koniczyna pastewna 19-— 
21. słoma dhiga 6—6.50. mierzwa luzem 5— 3.50. 
prasowana 5 .50 -6 , rzepak zimowy z workiem
41— 42, mak niebieski z workiem 125—135. szary 
z workiem 115—120, kminek krajowy czyszczony 
170— 180, holenderski 195—200, ziemniaki otołowe 
f?—9. mąka pszenna okr. Krak. grysik pszenny 
62— 64, grysikowa 60—62, 45 % 57— 59, 65%
51— 53. mąka pszenna z młynów kongresowych 
grysikowa 56— 58, 0000 51— 53, mąka żytnia okr.

Sir. 8.________________________________________

ANTONI MARCZYŃSKI. .  8

„Gaz303”.
—  Proszę w yleg itym ow ać tych  ludzi. 

Żądam togo kategoryczn ie! —  krzyczał. 
Próbow ał osw obodzić dłonie, b y  przede- 
w szystkiem  własną legitym ację  okazać 
swoim  pogrom com , ale ci trzym ali go tem 
m ocniej, im gw ałtow niej się w yryw ał i szar­
pał. —  To jest napad! Pan jesteś id jotą, 
kretynem !

R eżyser w yrw ał z kieszeni rew olw er i 
■wypalił "w pow ietrze kilkakrotnie, zagłusza 
ją c  dalsze wrzaski Rafała.

—  Operator do auta! Zbliżenie! —  ry ­
czał znów  m egafon.

D w óch m ężczyzn porw ało dużą k am er ' 
wraz z statywem  i podbieg ło  do pierwszej 
lim uzyny, poezem  nakręcili zbliska scenę, 
w  której porwaną kobietę siłą wepchnięto 
do wnętrza sam ochodu.

R eżyser znów rękę podniósł.
 C icho tam!
—  Zatkajcie gębę temn głupcow i, —  

•wołano pod  adresem opiekunów  R afała 
K rólika.

—  Szanowni Państw o, —  oznajm iał re­
żyser; —  teraz rozpoczniem y nakręcać s c e ­
nę ucieczki z porwaną. Dziękuję wam  za 
łaskaw e w zględy, jakie nam tu okazaliście 
i proszę o brawa dla artystki, która tak zna 
kom ieie się w yw iązła ze sw ego zadania.

—  Ale kto to jest? Nie poznaliśm y.
—  D ow iecie się jutro z gazet, —  odparł 

W siadając do pierw szego sam ochodu.

IV toku dalszych obrad londyńskiej konfe­
rencji zbożowej przemawiał szef delegacji ame­
rykańskiej Mc Kelvie. Dał on wszechstronny 
pogląd na ogólno światową sytuację zbożową 
i stwierdził, że obecna produkcja zbożowa 
znacznie przerasta możliwy w granicach istnie­
jącego popytu eksport. Dostosowując się do 
tych warunków, amerykański centralny urząd 
farmerski wyraźnie zalecił farmerom amery­
kańskim ograniczenie produkcji zbożu. Mimo 
to Ameryka jeszcze zachowa poważną nadwyż 
kę zboża rorad własną konsumpcję dla celów 
eksportu. Rząd amerykański zdecydowany jest 
jednak nie zastosować żadnego dumpingu 
zbożowego ani przedwczesnego likwidowania 
nagromadzonych zapasów. Punktem wyjścia 
narad obecnej konferencji winno być według 
opinji delegacji amerykańskiej powszechne 
uznanie zasady,

ograniczenia produkcji zboża 
w państwach eksportujących.

Po przemówieniu delegata amerykańskiego 
rozwinęła się ożywiona dyskusja, na której 
kilkakrotnie zabierał również głos szef dele­
gacji polskiej dyr. Rose. W  czasie obrad egze­
kutywy konferencji delegacje: australijska i poi 
slca złożyły specjalne wnioski w epiawie mię­
dzynarodowej organizacji rozdziału pszenicy.

Delegacja australijska domaga się utwo­
rzenia międzynarodowej organizacji rynkowej, 
reprezentującej państwa eksportujące pszenicę 
celem kontrolowania wszystkiej pszenicy prze­
znaczonej na eksport. TY organizacji tej usta- 
lanoby proporcję i wysokość nadwyżek eks­
portujących. które mają być Tzucone na rynek. 
Państwa biorące udział w  tem porozumieniu 
zobowiązałyby się dać gwarancję w formie 
kaucji, złożonej w Międzynar. Banku repara- 
cyjnym.

Wnioski delegacji polskiej
są następujące:

Państwa, reprezentowane na konferencji,

Krak. 65% 47— 47,50, mąka żytnia okr. Poznań. 
65% 47—48, razówka żytnia 40—41, graham 
pszenny 44—45, otręby żytnie 20—20,50. pszenne 
21—21.50, mąka czerwona z workiem 25, pęcak 
fabryczny z workiem 40—41, chłopski z workiem 
38—39, siekanka jęczmienna fabryczna 41—42, 
chłopska 39—4G. kasza jaglana krajowa fabrycz­
na 60—70, tatarczana cała 85—87 zł.

Tendencja mocna — dowozy małe.

—  Niech ży je  reżyser! —  pisnęła jakaś 
leciw a dziew ica.

—  Niech ży je ! —  pow tórzyło  kilkadzie 
siąt g łosów  niew ieścich. M ężczyźni w oleli 
ok lask iw ać piękną, nieznaną artystkę, b y ć  
m oże debiutantkę, k tórej zmieniona z prze­
rażenia twarz zam ajaczyła na chw ilę za 
szybą lim uzyny.

—  R atu jcieeee! —  zabrzm iało po raz 
ostatni.

Operator z resztą trupy um ieścił się 
w drugiem aucie i oba w ozy  ruszyły z m iej­
sca w śród grzm otu hucznych oklasków - 
Nawet policjan t klaskał, z czego  skw apli­
wie skorzysta ! R afał K rólik. R ozepchnął 
brutalnie swycB prześladow ców , popędził 
pustą jezdnią, dopadł w  kilkunastu susach 
pierw szy sam ochód, nic rozpędzony jeszcze
i sunący dopiero drugiem przeniesieniem, 
w skoczy ł na stopień w  biegu. U jechał tak 
z 30 m etrów, gestykulu jąc z ożywieniem  
g d y  nagle otw arły się drzw iczki i kilka 
silnych łap w ciągnęło go do wnętrza tylniej 
klatki lim uzyny.

—  D obrze mu tak. Niech mu dogrzeją, 
w arjatow i. Niech go  spiorą na kwaśne ja b ł­
ko, —  padały okrzyki z rozw eselonego tłu ­
mu, bowiem  ujrzano już, że ciem ne firanki 
opadły  w e w szystkich  oknach pierw szego 
sam ochodu.

—  Proszę się rozejść. Proszę uie robić 
zbiegow iska. Co się stało, pyta  paniusia? 
R obiono zdjęcia film ow e, pani się spóźniła.

R zucając łaskawe odpow iedzi tu i ów ­
dzie, w  stronę spóźnionych gapiów , p o li­
cjant uprzątnął zgrubsza zatłoczone ch o ­

dniki, potem  zaś pospieszył na jezdnię, 
gdzie krótkie bezkrólew ie groziło  już anar­
ch ią ; dość pow iedzieć, że jakiś dryndziąrz

obowiązują się udzielić swej autoryzacji w r- 
1931 i w 1932 na eksport pszenicy lub mąki 
nie inaczej jak wt granicach określonych kon­
tyngentów. Utworzą one międzynarodową orga 
nizację zbożową, w której każde z państw re­
prezentowanych na konferencji weźmie udział.

Organizacja ta stworzy biuro, którego sie­
dziba będzie w Londynie. Konferencja obecńa 
ustali zasadnicze kontyngenty eksportu dla 
każdego z państw na rok 1931/32.

Międzynarodowa organizacja zbożowa bę­
dzie miała do swej dyspozycji około 10 młljo- 
nów q. rezerwy, która będzie mogła być użyta 
uchwalą większości, celem udzielenia kontyn- 
gentów eksportowych, przeznaczonych na po­
krycie specjalnych potrzeb.

Cały kontyngent roczny będzie rozdzielo­
ny na 12 miesięcy. Żadne z państw nie będzie 
mogło bez specjalnej autoryzacji' ze strony 
międzynarodowej organizacji zbożowej ekspor­
tować w jednym miesiącu więcej, niż jedną 
piątą swego rocznego kontyngentu.

Eksport pszenicy, jak również mąki pszen­
nej może być dokonywany bez autoryzacji 
międzynarodowej- organizaji zbożowej, o ile 
produkt uległ zdenaturowaniu na zasadzie obo­
wiązujących w tej mierze przepisów.

REGULOWANIE CEN.
0  ile zarówno ceny pszenicy, pochodzącej 

7. Austrji, jak i ceny innej pszenicy kalkulowa­
ne są. na podstawie ceny cif w Liverpoolu lub 
Londynie nie osiągają x franków złotych za 
100 kilogramów, kontyngenty zasadnicze mo­
gą być zmniejszone na skutek decyzji między­
narodowej organizacji zbożowej. Decyzja ta, 
o ile nie jest ponowiona, obowiązuje na maksi­
mum dwa miesiące od daty jej uchwalenia.

O ile zarówno ceny pszenicy, pochodzące 
z Australji. jak i ceny innej pszenicy kalkulo­
wane na podstawie ceny cif w Łiverpoolu lub 
Londynie przekroczą x franków złotych za 100 
kilogramów, kontyngenty zasadnicze mogą 
być zwiększone uchwalą międzynarodowej or­
ganizacji zbożowej. Decyzja ta, o ile nie jest 
ponowiona, obowiązuje na maksimum dwa mie 
siące od daty jej uchwalenia.

Wnioski polskie, o ile chodzi o ich prze­
słanki, pokrywają się z wnioskami australij- 
skiemi z tą tylko różnicą, te wnioski polskie 
są dalej idące. Dlatego też uważane są jako 
ewentualna podstawa obrad konferencji.

ośm ielił się zajechać na lew ą stronę i stał 
tam bezczelnie. •

—  Tum cię czekał, bratku, —  ucieszył 
się posterunkow y i tytułem  karnego man­
datu zainlcasował ciepłą rączką to, co  b ie­
dna, krzyw onoga szkapa zarobiła właśnie 
m ęczeńską m łócką przeklętego bruku...

R ozdział IV.

U W IĘ Z IE N I.
Po odzyskaniu przytom ności uczuł R a­

fał nieodpartą chęć do... w yw nętrzenia się.
—  Zadużom  sobie łyknął chloroform u, czy  
innego eteru, —  utyskiw ał, rozpam iętując 
szczegó ły  zacieklej w alki, jaką  stoczy ł 
z prześladow cam i W iery  R usanow ; przy­
trzymali mu ręce, a potem  przycisnęli jego  
twarz do chusteczki, skropionej uczciw ie 
jakim ś narkotykiem .

—  Ściśle biorąc, narkoza nie jest zlą,
—  m ruknął, bowiem  zkolei przypom niał 

sobie k ilka  m otywów' przyjem nego snu, ja ­
k i prześnił w  ciągu szybkiej ja zd y  przez 
m iasto, —  ty lko  potem  ciągnie człow ieka 
do stolika Im tw y ,-w ięce j, niż po  imienino- 
wem  pijaństwie.

W  przew idyw aniu m orskiej ch oroby  p o ­
derwał się, ale jeszcze gw ałtow niej runął 
nawznak, na pod łogę . Z pewnem  zdziw ie­
niem stwierdził teraz, że jest związany i to 
bardzo dokładnie; to niemiłe odkrycie  p o ­
ch łonęło jednak jeg o  uwagę do tego sto 
pnia, że nudności mu przeszły i niebawem 
zapomniał o sw oich przygotow aniach  do 
nieuniknionych zda się torsyj.

—  Głupia sytuacja , —  burknął, -szamo­
cąc się napróżno w  więzach. —  Pan Onufry 
Zagłoba  b y ł w  podobnem  Dołożeniu
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Giełda krakowska.
Kraków. (PAT). Bank Hipotec-zny 63 — 3%  

pożyczka pretnjowa badowiama 44.25.
OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA.

Warszawa 20 maja. Dolary 8.91%, 8.93%,
8.89%. Dewizy: Gdańsk 173,60, 174,03, 173,17;
Londyn 43,41%, 43.52, 43.31; Nowy Jork 8.91, 
8,93, 8,89; Nowy Jork telegraficznie 8.92, 8,94, 
8.90; Paryż 34,91', 35.00, 34,82; Praga 26.44. 26,50. 
26.88: Szwajcarja 172,07, 172,50, 171,64; Wiedeń 
125.40, 125.71, 125.09; Włochy 46,73%, 46,85, 46,62; 
Berlin w obrotach prywatnych 212.58.

KURSA OBLIGACJI.
4% premjowa inwestycyjna 86.50 — 5% kora 

wersyjna 48.50—48,25 — 5% kolejowa 45,50 — 
6% dolarowa 71 — 7% stabilizacyjna 80,75 — 
8% Listy Zastawne Baraku Gosp. Kraj. 94 — 7% 
Listy Zastawne Banku Gosp. Kraj. 83,25 — Bank 
Polski 125— 126 — Bank Związku Spółek Zarob­
kowych 60.

GIEŁDA W  ZURYCHU,
Zurych 20 maja. Paryż 20.29 %. Lon«yn 

25.23 3/8, Nowy Jork 5.18,60, Belgja 72.17. Wio­
chy 27.15%. Hi szpara ja 51,75, Holara-dja 208.37%, 
Berlin 123.54, Wiedeń 72,90, Sztokholm 139,05, 
Oslo 138.93, Kopenhaga 138,90, Sofja 3.75.75, Pra­
ga 15.36%, Warszawa 58.15, Budapeszt 90,46, Bia- 
łogród 9,13,30. Ateny 6.72%, Konstantynopol 
2,46, Bukareszt 3.09, Helsingfors 13.05%.

Piątek 22 maja.
Kraków (312.8). G. 11.40 Przegląd prasy; 11,51 

Sygnał czasu, hejnał; 12,10 Płyty gramofonowe;
13.10 Komunikat meteorologiczny; 15 Komunikat 
gospodarczy: 15.35 Kącik krótkofalowy; 15,45
Komunikat Krakowskiego Związku Krótkofalow­
ców'; 15-50 Lekcja francuskiego; 16,10 Komunikat 
dla żeglugi; 16.15 Pieśni majow7e z Wieży Marjac- 
kiej; 16,30 Płyty gramofonowe; 17.15 Odczyt ze 
Lwowa: 17,45 Audycja f. Gebethner i Wolff; 18,45 
Tygodnik turystyczny; 18.55 Rozmaitości; 19,10 
Odczyt, pt.: „Dante jako alpinista" — wygłosi d. 
A. Świderska; 19.25 Płyty gramofonowe; 19,40 
Prasowy Dziennik Radjowy; 19,55 Płyty gramo­
fonowe; 20 Pogadanka muzyczna; 20.15 Koncert 
z Filka.rmonji Warszawskiej; 24 Hejnał z Wieży 
Mariackiej.

Lwów (380.7). G. 16.30 Audycja dla chorych 
,ks. M. Rękasa; 17,15 ..Dolina Prutu. Czeremoszu, 
Dniestru j Oporu, jako wielkie uzdrowisko pol­
skie" — wygłosi dr W Majewski. Transmisja na 
wszystkie stacje: 19,10 „Gdy kobieta zabija , fel- 
jeton dr A. Laniewskiego.

Warszawa (1411.8). G. 11,40 Przegląd prasy; 
11,58 Sygnał czasu; 12,16 Płyty gramofonowe;
13.10 Urzędowy komunikat Państwowego Insty­
tutu Meteorologicznego; 15 Komunikat gospodar­
czy; 15,35 „Kącik krótkofalowy"; 15,50 Lekcja 
francuskiego; 16.10 Komunikat dla żeglugi i ry- 
haków; 16,15 ..Kącik L. S. GA; 16.30 Płyty gra­
mofonowe; 17,15 Odczyt'ze Lwowa; 17,45. Audy­
cja f. Gebethner i Wolff w Warszawie; 18,45 Ro­
zmaitości; 19,10 Giełda rolnicza; 19.25 Płyty gra­
mofonowe; 19,35 Program na dzień następny; 
19.40 Prasowy Dziennik Radjowy; 19.55 Płyty 
gramofonowe; 20 Pogadanka muzyczna; 20,15 
Koncert symfoniczny z Filharmonji Warszaw­
skiej.

Katowice (408.7). G. 15,20 Komunikat Polskie­
go Związku Zrzeszeń Gospodarczych Wojewódz­
twa Śląskiego, oraz komunikat Teatni Polskiego:
16.30 Bajki Gimmu, (Ciocia, Hela); 17,45 Koncert 
7. udziałem p. Z. Karto (śpiew); 18.45 Codzienny 
odcinek powieściowy; 19,15 Pof. dr K. śknm, do­
cent Un. Jag.: „Opieka nad potomstwem u owa­
dów"; 23 Skrzynka, pocztowa w języku francu­
skim. Korespondencję bieżącą słuchaczów zagra­
nicznych (z Europy. Afryki, Azji itd.) omówi dyr. 
programów Rozgłośni Katowickiej, St. Tymie­
niecki.

w owym  chlew iku, ale jego  przywiązali do 
szabli. Ba, żeby tak mnie przytroczy li do 
brzytw y, albo noża, takżebym  w iedział, co  
począć, —  m onologow ał. R oze jrzy j się przy 
najm niej, gdzie jesteśm y. —  Łatw o to b y ło  
pow iedzieć, trudniej w ykon ać, ze w zględu 
na egipskie ciem ności, panujące w  tem 
więzieniu. W ym iarkow ał ty lko  tyle, że znaj 
duje się w  jakiejś rozległej a skąpo um e­
blow anej izbie, gdyż echo rozbrzm iewało 

tu w  taki sposób, jak  w  sali gim nastycznej.
To pierwsze odkrycie  nie zaspokoiło 

bynajm niej jego  ciekaw ości, przeciw nie zao 
strzyło ją  ty lko. Nie m ogąc pełzać w  w ię­
zach, pokatulal się w  kierunku w ybra­
nym  na chybil-trafił, póki niewidzialna 
przeszkoda nie zatrzym ała go w  tym  p o ­
chodzie; nie była. to jednak jeszcze ściana 
sali, jak  w net w ypenetrow ał, ale w ysok i, 
drewniany stopień jak iegoś podjum , czy 
estrady.

—  Już wiem, —  m ruknął; —  to jest 
kościół, a ja  doczołgałem  się właśnie do 
stopni ołtarza. P ysznie! Tam , pod spodem 
będzie świetna kryjów ką.

Zaczął się znów kulać, tym  razem 
w zdłuż ow ej niskiej, drewnianej ścianki 
podjum  i w reszcie, w  wąskim kącie  natrafił 
na spodziew any w yłom . K ied y  jednak ru­
nął weń z rozm achem , odbił się od kraw ę­
dzi platform y, a to bolesne dlań zderzenie 
zbudziło liczne, a bardzo dźw ięczne echa 
nad jeg o  głow ą. Przebrzm iały i wszakże
rych ło , ponow nie oisza rozdzw oniła się 
w  sali i m ożna b y ło  przystąpić do p ow tó ­
rzenia eksperym entu, bez powtarzania b łę­
du, jakim  była  próba kulnięcia się w  tak 
niziuteóki tunel.

(Dalszy ci$g n&sUfcgh
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Krwawe zajścia w Jaworznie*
Komuniści podburzali tłum ?
jOficjalny konulnikat o zajściach.

Kraków, ( l ’AT;. Dotychczasowe petraktacje 
między dyrekcją kopalni „Piłsudski’4 w Jawor/, 

j nie a delegatami związków robotniczych odby- 
I wały się w zupełnym spokoju. Oczekiwano r.a 
arbitraż ministerstwa pracy i opieki społecznej. 
Żadne zajścia nie wydarzyły się. Stan taki dn. 
19 b. ni, w godzinach wieczornych uiegl zmia­
nie.

Tłum robotników zgromadzonych przed 
Gwarectwem w liczbie około 1.000 osób, wśród 
nich znaczna ilość ze Sosnowca i Dąbrowy, pod 
burzany okrzykami licznych agitatorów komu­
nistycznych, tiie słuchając swoich przywódców'", 
wzywających do zachowania spokoju, ruszył 
w stronę kopalni z okrzykami „zatopić kopal­
nię" i „wytępić pompiarzy"! Podburzony tłum 
wyłamał bramę, zdemolował portjernię i obrzu­
cił kamieniami policję, znajdującą się za bramą. 
Z  pośród tłumu posypały się strzały rewolwe­
rowe. Dwu policjantów zostało ranionych ka­
mieniami. jedna z kul ciężko zraniła kobietę, 
nieznanego nazwiska.

(Wezwania policji do rozejścia się nie od­
niosły skutku. Tłum w dalszym ciągu nastę­
pował, obrzucając policję kamieniami i dając 
strzały z rewolwerów. Póiicia zmuszona była 
użyć broni, skutkiem czego 4 napastników zo­
stało zabitych, 7 zaś odniosło rany. Tłum roz­
pierzchnął się, unosząc ze sobą rannych.

Część demonstrantów (po opuszczeniu ko­
palni udała się w stronę B.yózyny, gdzie na

szosie wzniesiono zaporę z kamieni. Policja 
oczyściła szosę z demonstrantów. |

Noc z 1 na 20 b. ni. minęła w zupełnym 
spokoju. W  kopalni jest t. zw. świętówka, jed­
nak konieczne roboty są wykonywane. Zajścia 
powyższe wskazują, że kierownictwo akcji straj 
kowej wymyka, się z. rąk dotychczasowych 
przywódców', przechodząc da. .żywiołów, anty­
państwowych.- Wydano zarządzenia, mające na 
Gcki utrzymanie- bezpieczeństwa i spokoju. 
Akcją miejscowych organów, '.bezpieczeństwa 
kieruje wydelegowany na miejsce zajścia na­
czelnik wydziału bezpieczeństwa województwa 
k r akowski cg o W  aft cki.

(W  komunikacie urzędowym o zajściach 
nie - znajdujemy niestety należytego uzasadnie­
nia. dlaczego policja" była „zmuszona”  -przejść 
odrazu od salw w -pow ietrze do oddania strza­
łó w  w  tłum. ;W.podobnych 'bowiem wypadkach, 
tełumnych demonstraeyj, które nie są połączone 
z jakiomiś rzeczywis-tcmi aktami gwałtu czy 
sabotażu, policja może skutecznie zastosować 
i stosuje ■ niejednokrotnie inne środki rozpra­
szania manifestantów, które dozwalają, uniknąć 
ofiar z krwi i życia ludzkiego. Śledztwo po­
winno ujawniać winnych - zajść, -wykazać czy i 
jaką rolę odegrała w  tym w ypadku agitacja 
komunistyczna.-ale: też z całą, surowością po­
winno 'stwierdzić,', czy organy bezpieczeństwa 
nie dały się. .tu pomieść'niepotrzebnemu zdener­
wowaniu.': Ofiary -w  ludziach ■— - owoc tragicz­
nego wieczora wtorkowego w Jaworznie, - łto 
fa-kt'bardzo -smutny. —- Red.).

każde dostanie swoją porcję. Matki i wychowawcy muszą nieraz uspo* 
kajać dzieci, gdy i

ą-A

f e p d y i i  O e i l f e r a
jest na stole; wszystkie upominają się o największą porcję, gdyż bu­
dyń O e t k e r a  smakuje im wyśmienicie. Trzeba więc dawać 
go dzieciom jaknajczęściej, bo jest smaczny, pożywny i lekkostrawny.

Proszki budyniowe O & f k e r a  i Dra O e t f B f e r a  
budynie-deiicje są ze względu na znaczny ich zbyt zawsze w świeżym 

stanie do nabycia we wszystkich składach spożyw­
czych. Tamże można otrzymać barwnie ilustrowaną 
książeczkę O e f l < ^ r U  z przepisami, W Q -  
danie K7. zen 40 ^rosKg, która 
zachęca do przyrządzenia różnego rodzaju legumin 
i pieczywa. Gdy książeczki w składzie zabraknie, wy­
syłam wprost za nadesłaniem znaczków pocztowych.

Dr. A, Oeiker, Oliwo

Przygotowania do konferencji rozbrojeniowej.

Zagłębie
Warszawa. 20. 5. (Telof. wł.) W  dniu 

dzisiejszym o godz. 11. wybuchł w -bory- 
sławskiom zagłębiu uaftowem strajk. 
Strajkują wszystkie kopalnie.
STARCIA ROBOTNIKÓW Z POLICJĄ POD 

WIELUNIEM.
Warszawa 20. 5. (Toki. wł.). Z Prnzki pod 

Wieluniom donoszą: Od kilku dni _w Frazcc 
gromadzili się w, znaczniejszej liczbie robotni­
cy  sezonowi, zamierzający udać się do Nie­
miec. Jednakże miejscowo władze czyniły im 
trudności przejścia przez granicę. Z tego po­
wodu zapanowało wśród zgromadzonych ro­
botników silniejsze wrzenie. Władze starościń­
skie w Wieluniu dały znać. <żc za kilka dni 
zapadnie w tej sprawie ostateczna -decyzja. 
W czoraj robotnicy oczekiwali ha odpowiedź 
śtaaśwłwa. Starosta przybył na. micjśco, jednak 
*■. nic udzielił zezwolenia na przekroczenie gra

uicy. wobec czego robotnicy udali się w kierun 
ku granicy, by przedostać się bez zezwolenia 
zagranicę. Robotnicy zostali rozprószeni j rzez 
silniejszy oddział policji granicznej. W ywią­
zało się starcie, którego rezultaty bliżej nie są 
znane. Wałka trwała około dwie godziny. Są 
poturbowani.

Strajk kin warszawskich.
Warszawa, 20. 5. (Telcf. wł.) Od dłuż­

szego czasu właściciele kin warszawskich, 
doprowadzeni do ostateczności magistrac­
ką śrubą podatkową, nosili sio z zamia­
rem rozpoczęcia dłuższego strajku prote­
stacyjnego. Wczoraj magistracka komisja 
finansowo-budżetowa odrzuciła ostatecznie 
wniosek obniżenia podatku o 25 procent. 
W obec takiego stanowiska magistratu już 
w piątek wszystkie kina warszawskie zo­
staną zamknięte

Genewa, 20 maja. Rada Ligi. Narodów na 
dzisiejszem posiedzeniu jawnem zajmowała się 
projektami angielskim i niemieckm, dotyczą- 
ćem i ujawnienia zbrojeń w związku z przygo­
towaniami do ogólnej konferencji rozbrojenio­
wej. Po dłuższej debacie postanowiono sprawę 
rozstrzygnąć w piątek po wysłuchaniu projek­
tu opracowanego w międzyczasie przez gene­
ralnego sprawozdawcę. Wniosek rządu niemie­
ckiego uzasadniał Dr Curtius, że sporządzenie 
■kwestjónarjusza jednolitego dla zapodawania 
obecnego stanu zbrojeń potrzebne jest dlate­
go, aby odpowiedzi poszczególnych państw 
nie odbiegały od siebie, co ułatwi ogólną 
orjentację. Dalej domagał się Ourtins uwzglę- 
nienia materjału wojennego i rezerw wyszko­
lonych.
• ■ Jąkp. pierwszy mówca zabrał głos hiszpań-- 
ski minister spraw .zagranicznych Lerroiuc. 
Podkreślił on. że nowy. rząd interesuje się 
żywo pracami Ligi Narodów i pragnie szcze­
rze współpracować z nią nad rozwojem idei 
pokojowej. .Angielski minister spraw zagrani­
cznych Henderson oświadcza, że po długich 
obradach przygotowawczych komisji rozbroje­
niowej zgodzono się na przyjęcie pewnych 
tabel. Rząd niemiecki zaproponował zupełnie 
inne tabele, które jednak stałe, by ły ’ odrzucane 
przez większość członków, komisji. Niemieckie 
propozycję .opracowane są , starannie .i dokład- 
n;ę, a może nawet zbliżone, do ideału. Ale 
w łaśpie.w  tem leży główny, błąd, że nie są 
praktyczne, ".   .

Briand odrzuca projekt niemiecki
Genewa, 20 maja.- W  dalszym ciągu dy­

skusji przemawiał francuski minister spraw za­
granicznych Briaud. Wskazał- .-om na trudności 
jakio musiano przezwyciężyć, aby w' komisji 
rozbrojeniowej osiągnięto wreszcie porozumie­
nie. Niektóre punkty projektu niemieckiego 
Stoją w sprzeczności z zasadniczymi kwestjami

jakie uchwalone zostały -przez komisję przygo+i 
towawczą, wobec czego rząd francuski ubole­
wa, że nie może przyjąć projektu rządu nie­
mieckiego. ,

„Rząd niemiecki stale protstowafl —  mówił 
Bria.nd. —  przeciw zbyt powolnym pracom 
przygotowawczym do konferencji razhrojernlo-, 
wej. Tferaz j.ósteśmy wreszcie gotowi-, a tu rząd 
niemiecki, przychodzi z ńoweoni projektami.' 
Dlatego też tiie wolno nam niczego (poczynać 
co połączone jest z nowemi trudnościami l n « - ’ 
wą zwloką. Nie możemy dopuścić do zniszczę A 
nia już dokonanego dzieła w  tym celu, aby 
kiedyś zrobić coś lepszego". i I

Następnie zabrał głos polski minister spraw 
zagranicznych 

’ . ZALESKI,
który tym/razem posługiwał się językiem pol­
skim. Zwrócił, .on uwagę Ligi Narodów na oko-, 
liczność .dotyć,za,cą. specjalnie Pokki, że wykazy 
zawarte w rocznikach wojskowych Ligi Naro­
dów dotyczące zbrojeń pewnych państw nie 
będących członkami Ligi są nieścisłe. Te nie-' 
ścisłości należy uwzględnić pr-zy ustalaniu sta­
nu uzbrojenia, aby państwa sąsiadujące z teml 
krajami ni-e znalazły się w niebezpiecznej sy­
tuacji nierówności. Delegat włoski Grandi wy­
powiedział, się za projektem rządu angielskiego,

GENEWA MIEJSCEM KONFERENCJI.
Genewa ‘ 20 maja,-Na dziśiejszem posiedze­

niu .poufą-em Rada. Ligi wyznaczyła Genewę 
jako miejsce .przyszłej międ-zynarodow^ ko nr 
ferencji .rozbrojeniowej...

Br. Graviiła nadal komisarzem Ligi 
-V  ,w Gdańsku.

Genewa, 20 maja. Na posiedzeniu poufnem 
Rada. Ligi na w niosek angielskiego ministra 
spraw Zagranicznych Hendersona mianowała 
na dalsze trzy lata wysokim komisarzem Ligi 
Narodów w Gdańsku hr. Gravinę.

         ___ . ' . "JM

334 tysięcy bezrobotnych.
W arszawa, 20. 5. (Teł. w ł.) Stan bezro­

bocia w dn. 16 m aja przedstawiał się w  na­
stępujących  liczbach : Ogólna liczba bezro­
botnych 339-394, c o  oznacza w porównaniu 
ze stanem z poprzedniego okresu, spadek o "2 .267 
6.607 pozbaw ionych pracy. W  K rakow ie j (mniej
w dniu 16 maja by ło  7.539 bezrobotnych  I bezrobotnych, 

o 481), w  Chrzanowie 5.879 (mniej

o 38-1), w- Białej 5.697 (m niej o 208), we 
Lwowie 7.917 (mniej o 1.86). w Drohobyczu 
7.090 (m niej o 123), w Przemyślu 5.326
(m niej o 7!)), w  Ł odzi (m iasto bez okręgu)

(m niej o -T 80 ), na Śląsku 64.225 
o 1067). Zasiłki pobierało 1.80*553

Sesja nadzwyczajna przesunięta na wrzesień.
Warszawa, 20. 5. (Telcf. wł.) Wedle 

wiadomości ze źródeł miarodajnych sesja 
nadzwyczajna, projektowana począłkowo 
na koniec maja, została przesunięta na 
cza-s po ferjach letnich. Sesja nadzwyczaj­
na ma być zwołana wc wrześniu. Na prze­
sunięcie terminu sesji nadzwyczajnej m. i. 
wskazuje fakt. że dyrektor kancelarji sej­
mowej dr. Dziadosz wyjechał na kilka 
tygodni zagranicę. Decyzja w sprawie se-

Zmiany w rządzie po świętach
r .  P ry stor zastąpi ]). Sławka.

Warszawa, 20. 5. (Telcf. wl.) ,Tak sły­
chać, mniej więcej w czasie po Zielonych 
Świętach należy się spodziewać przesu­
nięć w rządzie, o których tyle się mówi 
i pisze od paru tygodni. Zmiany nastąpią 
albo z końcem maja, albo z początkiem 
czerwca. W jakim kierunku zmiany pójdą.

sji nadzwyczajnej zapadnie ostatecznie na Ina ten temat było już wiele pogłosek 
najbliższem posiedzeniu ltady Ministrów., i ciągle kursują nowe. Najbardziej praw-
Termin tego posiedzenia ni o jest jeszcze 
wyznaczony,

dopodobnem jest, że zmiana nastąpi prze- 
dewszystkiem na stanowisku prcmjera 
i p Sławka zastąpi p. Prystor,

Sąd marszałkowski
•w sprawie między pos. Wiślickim a Rybarskim,

Warszawa 20. 5. (Telef, wł.). W Sejmie od­
było sio dziś pierwsze posiedzenie sądu mar­
szałkowskiego, mającego rozstrzygnąć sprawę 
między posłem Wiślickim z B. B. a posłem pro­
fesorem Rybarskim ze Stron. Narodowego. 
Poseł Wiślicki uczuł się dotkniętym tera, że 
poseł Ryba-rak i na posiedzeniu Sojmu w czasie 
ostatniej sesji, zarzucił mu rzekomą częstą 
zmianę przekonań. W  imieniu posła Wiślickie­
go  występuje poseł Podoski z B. B., zaś w-J- 
micnin posła Rymarskiego poseł Nowodworski 
ze Stron. Narodowego. Na suiporarbitra. w spo­

rze powołamo posła prof. Ponikowskiego 
z Oh. D.

Rejestracja przejeżdżających granicą 
zaniechana.

Warszawa 20. 5. (Telcf. wł,). W dniu 19 
ii. ni. minister spraw wewnętrznych’ wydał o- 
'kolń-iik do wszystkich Wojewodów, w którym 
stwierdza, że prowadzenie spisów osób prze­
kraczających granicę, okazało się po killailet- 
niem doświadczeniu zbędne i dlatego poleca 
woje wodom wydanie nakazu, by posterunki 

policyjne na granicach zaniechały zapisywania 
nazw isk podróżnych I zabierania ini w tym cc- 
lir paszportów', a ograniczyły sio jedynie do 
stwierdzenia ważności paszportu i tożsamości 
jego posiadacza.

TERMIN ZAŁOŻENIA REJESTRÓW 
PRZEDŁUŻONY.

Warszawa 20. 5. (Telcf. wł.). Minister spraw 
wewnętrznych wydał pod datą 12 h. m. roz­
porządzenie, któram przedłuża do 31 grudnia 
upływający z dniem 1 lipca termin założenia 
rejestrów meldunkowych mieszkańców.

Warszawa 20. 5. (Telcf. wł.)'. Dowiadujemy 
się. że b. -szef kancelairji cywilnej P. Prezyden­
ta Rzplifej dr. A. Lisiewicz ńiiónowuny został 
koneulem polskim iw- Monachj»m.i

Korfanty dał Polsce Śląsk.
Warszawa, 20. 5. (Telef. wł.) Z Paryża 

donoszą: W  „Journal des Debals“  ukazał 
się wczoraj znamienny artykuł o rocznicy 
powstania górnośląskiego. Autor artykułu 
staje w obronie senatora Korfantego i do­
wodzi, że nikt inny, a tylko Korfanty dal 
Polsce Górny Śląsk. Autor kończy zapew­
nieniem, że jak długo senator Korfanty 
będzie na Górnym Śląsku, tak długo 
Niemcy nie ośmielą się myśleć o rewin­
dykacji Śląska, tej najcenniejszej perły 
bogactw .śląskich...........
Przegrupowanie wśród partji francuskich.

Warszawa, 20. 5. (Telef. wł.) Doniesienia 
z Paryża potwierdzają poprzednie wiadomości, 
że zaognienie stosunków między radykałami 
a socjalistami musi doprowadzić do przegru­
powań wśród partyj francuskich w czasie nad­
chodzącej kampanji wyborczej. Już po obję­
ciu fuiikcyj urzędowych przez prezydenta Dau- 
mera spodziewać .sio należy radykalnych zmian 
głównie w chwili tworzenia now ego rządu.

GABINET AUSTRJACKI ODROCZYŁ 
DRAŻLIWE SPRAW Y.

Wiedeń 20 maja. Na dzisiejszej radz'e ga ­
binetu austrjaokiogo uchwalono sporne 3ćwe- 
stjo. dotyczące obniżki peneyj urzędniczych 1 
podatku dochodowego, które to sprawy grożąf 
przesileniem rządowem —  odroczyć do powro­
tu dra Scliobera z Genewy.

KTO W YGRAŁ NA LOTERJI?
W  pierwszym dniu ciągnienia 1-szej klasy 

23-cioj polskiej loterji państwowej główniejsze 
wygrane padły na numery następujące:

100.000 zl. na Nr 98258,
50.000 zł. na Nr 179367,
po 2.000 zł. na Nry: 76645 91598 108533.
po 1.000 zl. na Nry: 34194 60643 89266 

93753.
po 500 zl. na Nry: 316 15922 102555 103133 

144907■153848-158152 180S5S 209210.



Używajcie do pielęgnować 

nia obuwia naszych!' spe-

cjalnych past, które kon-
i Ą ,

serwują należycie obuwie.
. . .)

Cena 0.60, 0.90. i

8*90

Gr. 19-26 Fason 2651-05 
Praktyczny półbucik z 
lakieru lub z bronzowego 
boksu cielęcego. W ygo­
dny fason.

9*90

Fason 2125-07
Spacerowy, gustownie 
ozdobiony damski półbu­
cik płócienny.Szeroki wy­
godny fason. Podeszwa i 
obcas z gumy.

19*90

Fason 2945-11
Praktyczny i wygodny 
półbucik na paseczku, z 
czarnego lub bronzowego 
boksu na półwysokim ob­
casie.

t f W W W - S Z X  F A B R T K A \ v O B U W I A  W E U R O P I E  O T W I E R A

dnia 21 .  m a j a  
w K R A K O W I E , p r z y  ul. Fl or iańsk ie j  28.

S K L  E P
Polecamy nasze modne, trwałe, eleganckie i dokładnie dopasowane obuwie po jednolitych ce­
nach. Posiadamy stale na składzie obuwie w półnumeracjach i kilku szerokościach, dzięki czemu 
każdy ma możność dobrania odpowiedniego bucika. Obuwie Bata noszą miljonowe rzesze w ca­

łym świecie z zupełnem zadowoleniem.

JOa każdego koloru bucika
odpowiedni odcień pończo-

-
lIJSgsEie' pończochy. 

Itenifaessis^te 6.90
mar 4.90
M ęsłk fo  t o r o w i  
„ i  • -C— , 2.50, 8.50.

Dziecięce pończoszki
1.20, 1.70, 1.90

2 9 * 9 0 29.90

Fason 7945-69
Sandałkowe pantofelki z 
ładną dziurkowaną ozdo­
bą w  kilku jasnych kolo­
rach. Są tanie i bardzo 
wygodne.

Fason 9995-84
Elegancki, głęboko wy­
cięty półbucik na pase­
czku, z bronzowego zam­
szu lub w kolorze jasno- 
beige. Gustowne kombi­
nacje.

Fason 6625-08
Elegancki, bronzowy, 
sznurowany półbucik do 
sportowego kostjumu. 
Bardzo wygodny w  no­
szeniu, mocna podeszew 
i szeroki gumowy obcas.

34*90

Fason 2645-77
Spacerowy półbucik,kom­
binacja matowego boksu 
z lakierem lub bronzowe­
go zamszu z bronzową 
połyskującą skórą.

34*90

Fason 2927-28 
Sandałowe półbuciki
dziurkowane, na ciepłe 
wiosenne dnie. Z mięk­
kiej skóry na elastycznej 
podeszwie i gumowym 
obcasie.  ~

Fason 1937-22 
Półbuciki do codziennego 
użytku z czarnego lub 
bronzowego boksu cielę­
cego z nadzwyczaj trwa­
łą podeszwą. Polecamy 
nasze loofa-wyściółki. — ,-T

Fason 7637-16 
Nasza wiosenna nowość, 
elegancki spiczasty pół­
bucik na szerokim obca­
sie, z czarnego boksu lub 
też w kolorach bronzo- 
wym i mahdgani.

Fason 6627-08 
Elegancki wygodny pół­
bucik uzupełni odpowied­
nio Wasz sportowy ubiór. 
Ciemno-bronzowy boks 
cielęcy.

Gr. 27-34 Fason 3632-22 
Półbuciki dla chłopców z 
bronzowego boksu na 
trwalej podeszwie i gu­
mowym obcasie. Bardzo 
wygodny fason.

Oryginalne sportowe bu­
ciki sprawią radość W a­
szym dzieciom, które mo­
gą w nich również grać w 
piłkę nożną.

Fason 0767-00
Bucik do pracy z mocnej 
przetłuszczonej skóry na 
szczególnie trwałej gu­
mowej podeszwie.

S 17 Po.

\ NA KOMPOTY!
£llwkl bośniackie I kalifornijskie, oraz morele 
suszone w najlepszych gatunkach po przystępnych y cenach poleca i

Kazimierz Bartoszewski
Baraków, ul. Florjańska L. 49.

W ysyłk i na prowincję uskutecznia odwrotnie.

aa- . 9 0

4W iilw ó rn ia  K i l im ó w
C • Ireny Gutwiriskiej 99
? \ - ja
' A b s o lw e n tk ą  państw. szkoły przem . art. 

Kraków , ul. Karm elicka U  50, parter.
poleea kilimy -orazjjprzyjmnje zamówienia we-

fług> obranych'wzorów, za gotówką lab na rat v

Ul.
gumowane dla P. T. Księ­
ży, bielizna, rękawiczki, 

skarpetki, kapelusze
poleca

Kraków, Floriańska 40

ju ż  w ys ze d ł z druku
i je s t do nabycia

w KSIĘGARNI KRAKOWSKIEJ
Kraków, ul. św. K rzyża  13. 

U R ZĘD O W Y

ROZKŁAD JAZDY
N A  O K R E S  L E T N I 1931 R O K U
Cena z ł.5*—, po nadesłaniu nale- 
żytości z góry na konto w P.K.O. 
Nr. 404.620 (KSIĘGARNIA KRA­
KOWSKA), lub przekazem pocz­
towym zł. 6*15, za p o b r a n ie m  

p o c z to w y m  zł. 6-95 
Wysyłka odwrotna.

Zie lo n a  Ś w iata  cu­
downie przepędzisz 

w  „G O PL A N IE 1* Ojców.

M  KIM
Basedow. A s t m a ,  

Cukrzyca. 
W odolecznictwo, e lek try­
zowanie, naświetlania, 
djeła, kąpieli k w a io w ę - 

glow e I t. p.

S a n a t o r  j um  
„ S A L U S «

Kraków, ul. Szujskiego 1. 11.
TEI.EFON 112-03 .

Obrazki Komunijne
dwadzieścia artystycznych wizerunków
Ceny w yją tk o w o n isk ie ! Geny w yjątk ow o  n iskie !

V

K s ią ż e c z k i do nabożeństwa szb 30 gp., .4Q gr., 50 gr., 60 gr., 
80 g r., 1*—, 1'50 i  droższe. — Różańce iia łśńcuszkach tuzin 
3-50, 4'—, 4'50, 6*—, 7‘50, 9-— 12’—. — Medaljoniki, łańcuszki, 

wota, fig u ry ,  krzyże poleca:

STANISŁAW RĄB
Kraków, ul. Sławkowska 4.

I
I
I
I
I
i

w
W ażne dla pań gospodyń!
Księgarnia Krakowska, Kraków, ul. św. Krzyża L. 13

-.i po leca :
G n ie w k o w s k a  A .

„Współczesna kuchnia dom ow a"
Cena egzemplarza gprawnago zł. 10-80, po w c zo ś ila js za *  n a d a iłin iu  n a lo ty- 
toścl przekazem  pocztowym  zł. 11 •90, za pobraniem pocztowem  zł. 12-85.

Zaletą tei kiią^ki jest jasny i przystępny wykład każdej czynności 
kulinarnej oraz druk wyraźny, ułatwiający czytanie nawet osobom 
ze słabym wzrokiem. „Współczesna kuchnia domowa * zastępuje kilka 
oddzielnych podręczników kulinarnych, albowiem mieści się w jednej 
książce wszystko. Oszczędność i ekonomiczne zużyci* produktów jest 
naczelnem hasłem c z a s ó w  dzisiejszych i dlatego, oprócz przepisów 
na dania wykwintne, przewagę stanowią recepty poiraw tanich 
smacznych i zdrowych.

W ysyłk a  na zam ówienia zam iejscow e odwrotna.

§ c x y  zańupM ocf io n a r u  p o m o ły w a ć  się

n a  - ,£ łos J lm o d u ".

Maluje
wnętrza kościołów,
wediug własnych projektów wszystkie- 
mi monumentalnemi technikami, szyb 
ko, tanio i solidnie. NaidokładniejSz- 
projekty w skali dostarcza na żądanie 
przyjeżdża na miej sce na własny koszt 
Prospektamii fotograf iami wykonanych 

kościołów każdej chwili służy

Zygmunt M illi
Artysta malarz - dekorator kościelny

w  Krakowie, ul. Rakowicka 1|l. | |

W

S
s
I
I
I

Z okazji czterdziestej rocznicy ogłoszenia 
encykliki

„ D e n im  N e v a n im “
Księgarnia Krakowska,

H r a h ń w ,  ul. św. Krzyża 13.
poleca:

E ncyklika L eona XIII.
okwestji robotniczej „Rerum Novarum‘i 
Przetłumaczył, wstępem i ob jaśnieniami 

opatrzył Ks. J. Piwowarczyk.
'■/.ł. 3*-

M lrek Fr. D r K s..

Idea o dpow ied zialn ości w  ż y d a  s p o t o m
(nowość) zł. 3-—

F ucliałka J .,
Leon XII! a kw estja robotnicza

71. 2 -
W ysyłk a na zam awiania zam iejscow e od­
wrotna, po doliczeniu r z e e z y w it y ł ż  k o ­

sztów  opłaty pocxtow»t.
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